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(Ustawa wojskowa w Prusiech i Węgrzech. — $, 13. 
ustąwy i rezultaż głosowania nad nim. — Ustawa przy- 
jęta. — Stanowisko Polaków. — Korona lepiej jak ga- 
binet zna Polaków. — Sprawa adresu i rezolucyj gali- 
cyjskich.) 


W parlamencie północnego Zwiazku przepro- 
wadził Bismark ustawę wojskową a nawet i bn- 
dżet wojskowy na lat 10, nbezpieczając tem potę- 
gę pruską od wszelkich ewentualności, mogącye 
nieprzyjazną jego systemowi wywołać większość 
parlamentarną. 

Aby równowagi Prusom dotrzymać, posta- 
nowiło i ministerjum Beusta coś podobnego na 
lat dziesięć przeprowadzić w Austrji. I udało się 
mu finalnie. 

Węgrzy przyjęli na lat dziesięć ugodę finan- 
sowa z Austrją i na lat dziesięć nstawę wojskową, 
zrzekając się temsamem na ten cały czas uchwa- 
lania liczby corocznego poboru do wojska. Więc 
i ministerstwo przedlitawskie musiało wziąć ana- 
logiczne postanowienia w projekt ustawy wojsko- 
wej dla Przedlitawii. To zrzeczenie się przez Radę 
państwa na tak długi czas jednego z najważniej- 
szych praw koustytneyjnych, było najważniejszą 
kwestją w całej nstawie wojskowej, było kwestją 
bytu dla ministerstwa, dla Rady państwa, dla ca- 
łej ugody węgierskiej. 

W razie, gdyby ten ustęp $. 13. nstawy 
wojskowej nie był przyjęty, zakwestjonowana by- 
łaby i ugoda finansowa, ipotrzebaby śród daleko 
fidkódgwmiejszych okoliczności, rzecz całej ugo- 
dy austrjacko-węgierskiej zaczynać nanowo. 

A ustęp ten $. 13. mógł być nachwalony nie 
prostą większością, lecz potrzebywał uzyskać, ja- 
ko zmiana ustawy grudniowej, *%, głosów w Ra- 
dzie państwa. 

Jak wczorajszy telegraf doniósł , ustęp ten 
istotnie został przyjęty 123 głosami przeciw 40. 
A przyjęcie rozstrzygnęli Polacy swemi 34 gło- 
sami. W razie gdyby byli te 35 głosów rzucili 
na szalę opozycji, byłoby ministerstwo miało je- 
dynie 88 głosów przeciwko 75, i byłby upadł 
wniosek zrzeczenia się na lat 10 prawa uchwa- 
lania poboru, byłoby upadło ministerstwo , i cały 
porządek rzeczy w Anstrji i Węgrzech, wprowa- 
dzony ugodą węgierską, bytby zachwiany do 
gruntu. 

Wielką więc usługę oddała delegacja nasza 
państwn, bo uratowała go od grożącego, wiel 
kiego nieładu. e 

Gdyby była głosowała z opozycją, zarzuca- 
noby Polakom, iż popierają anarchię, że pracują 
nad upadkiem Austrji. Gdy zaś głosowała prze- 
ciwnie, t. j. za wnioskiem rządowym, więc Schin 
dler zarzucił jej zamiary i cele ukryte, tj. dążące 
nie do dobra Austrji , lecz do odbudowania Pol- 
ski, do wciągnięcia Austrji w wojnę z Moskwą, 
do czego potrzeba jej było uchwalić organizację 
jak najwiekszej armii! 


Telegram dzisiejszy donosi, że na wezoraj- 
szem wieczornem posiedzeniu przyjęto w Izbie 
niższej całą ustawę wojskową w trzeciem czyta- 
niu 118 głosami przeciw 29. 

Zaprzeczyć się nie da, że tym krokiem zdo- 
była sobie delegacja bardzo silne stanowisko wo. 
bec ministerstwa przedlitawskiego. Po uchwale- 
nin adresu i rezolucyj sejmowych, na radzie mi- 
nistrów, pod przewodnictwem cesarza odbytej, 
wniósł był dr. Herbst, minister sprawiedliwości, 
aby sejm galicyjski rozwiązać i wybory bezpo- 
średnie do Rady państwa rozpisać. Energicznie 
popierał ten wniosek dr. Giskra, minister spraw 
wewnętrznych, argumentem, iż delegaci galicyj- 
Scy opuszczą Radę państwa w razie, gdy mini- 
sterstwo i Rada państwa nie przyjmą wszystkich 
uchwał sejmowych , dodając, iż niby wie to z za- 
ręczeńhr. Gołnehowskiego. Wier wykazywał po- 
trzebe uprzedzenia wcześnie tych zamiarów, dla 
przebiegn sesji Rady państwa i dla interesów 
państwa w ogóle niebezpiecznych. I gdyby korona 
nie była oparła się stanowezo temu wnioskowi, 
dziś już delegaci z wyborów bezpośrednich zasią- 
daliby w Izbie niższej Rady państwa, a w ponie- 
działek zansiedliby w reprezentacji delegaCy jnej 
w Peszcie. 

Również między posłami wszystkich stron- 
nietw w Izbie niższej i między członkami Izby 
wyższej jak najnieprzychylniejsze panowało u- 
sposobienie dla galicyjskich wniosków sejmo- 
wych. W razie interpelacji, wniesionej przez 
delegację, byliby ministrowie rzecz zbyli ni- 
czem, lub podejrzywaniami, a podnieść dysknsję 
nad odpowiedzią ministerjalną, byłaby nie do- 
zwoliła większość. 

Dzisiaj rzeczy „się zmieniły. Pokazało się, 
iż korona, nie przyjmując wnioskn rozwiązania 
sejmn galicyjskiego, uratowała ugodę anstrjacko- 
węgierską, że korona widziała rzeczy trafniej i 
dalej, niż pp. Herbst. Giskra i Berger. Dzisiaj 
już ministerstwo nie może wystąpić z podejrzy 
waniem, iż Polacy wnioskami sejmu galicyjskie- 
go chcieli osłabić ustawę grudniową, całość i 
bezpieczeństwo państwa, nie może niczem zbyć in- 
terpelacji, lecz musi od siebie postawić wnioski 
sejmn galicyjskiego na porządku dziennym w Ra- 
dzie państwa, gdy ta się zbierze w grudniu i sty- 
czniu. Tylko znpełna nieznajomość stosnnków a 
politykowanie na wiatr może delegacji robić za- 
rzut, iż sejmowych rezołucyj nie wniosła do Ra- 
dy państwa przed ustawą wojskową. Kto jej to 
zarzuca, ten nawet nie wie, że w żadnym razie 
delegacja sama nie może stawić tych wniosków 
w Radzie państwa, gdyż wtedy nie byłyby to już 
wnioski sejmu galicyjskiego, lecz wnioski tego 
lub owego posła, poparte przez tylu a tyln in- 
nych posłów. 

Do rozważenia sprawy tej wrócimy raz je- 
szcze, i obszerniej jeszcze nad nią się zasta- 
nąwimy. 


Manuskrypta nie zwracają się, lecz bywają niszczone. . 
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Korespondencje Gazety Narodowej. 


Wiedeń d. 12. listopada, 

(K) Specjalne rozprawy nad ustawą wojsko- 
wą toczą się bez przerwy zrana i wieczór, i po- 
mimo tego pospiechu zdawałoby się, iż do sobo- 
ty ukończone nie będą, ponieważ dziś ledwie 
$. 10. nchwalony, a nad $. 11. i 18. rozprawy 
do południa niewyczerpane. Przy tych dwóch 
paragrafach odbywa się walka, powiedzieć mo- 
żna, zasadnicza, gdyż mniejszość stawia popra- 
wkę etatn armii na 600.000 w miejsce 800.000, 
zobowiązanie zaś chce mieć nie na lat 10, lecz 
na 6 tylko. a p. Schindler idzie jeszcze dalej, bo 
pragnie, aby prawa oznaczania etatu armii nie 
odłączać od zwyczajnego konstytucyjnego trakto- 
wania przy corocznem uchwalaniu budżetu. 

Jnż przy $. 10. ministerstwo doznało pora- 
żki, chociaż nie zasadniczej, lecz zawsze niewy- 
godnej, przez odrzucenie nstępu drugiego, w któ- 
rym była mowa o zatrzymywaniu żołnierzy, dla 
względów służby lnb wyuczenia, jeszcze na rok 
czwarty w linii. Tylko Polacy głosowali za tym 
ustępem i wierni mamelacy ministerjalni ` lewica 
zaś, centrum i różni inni byli za wypuszczeniem 
pomienionego ustępn. 

Ten rezultat głosowania przy $. 10. tem 
więcej zatrwożył ministrów względem $$. 11. i 
13., ponieważ tak sprawozdawca mniejszości, p. 
Rechbaner, jakoteż p. Schindler, sprytny bardzo 
mowca, i dowcipem i wielu rznconemi prawdami 
przypomnieli Izbie, jakie konsekwencje wypłynąć 
muszą w skntek przyjęcia tych $$. według styli- 
zacji Wydziału, a to zubożenie i ograniczenie 
wolności. P. Schindler, gdyby miał osobiste le- 
psze stanowisko wśród kolegów, miałby obok 
swoich talentów wplyw nierównie większy, oe: 
go istotnie żałować należy. Pomimo tego mowa 
jego była tak dosadną i tak podrywającą dla 
ministerstwa, iż p. kanclerz Beust, chociaż poseł, 
zniewolonym się widział zabrać głos, by stanąć 
ponownie w obronie swojej polityki zewnętrznej 
a odeprzeć insynuacje Schindlera. Głównie chciał 
p. Beust wykazać, iż uchwalenie ustawy nie jest 
rznceniem rękawicy i nie jest polityką wojenną. 
Inni ministrowie hędą zapewne także mówić, a 
przynajmniej p. Berger, do którego przeważnie 
p. Schiudler się zwracał, za wynurzenia wczoraj- 
sze, osobliwie za jego wycieczki na polu polityki 
zewnętrznej. Prawda, iż p. Schindler tak był 
zjadliwym, że nawet Polakom nie pofolgował i 
zahaczył o mowę p. Ziemiałkowskiego, zastrze- 
gając Się przeciw temu, że oni sobie tylko win- 
dykują uczciwe zachowanie się wobec Austrji, 
jak gdyby już inni tych patrjotycznych uczuć nie 
mieli. Wspomniał o marzeniach Polaków w ogóle, 
które im i drugim spokoju nie dają, a których 
oświadczenia tak są tajemniczemi zasłonami po- 
kryte, że nie można wiedzieć, w którą stronę 
uderzą, i czyli ich, t. j. Niemców trafić nie mają. 
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Także insynuacje dzienników podniósł p. Schin- 
dler, mówiąc, iż dzienniki robiły im zarzuty, że 
w towarzystwie Polaków, więc w pięknej kom- 
panit zwyciężyli kiedyś, dziś robi tę samą uwa- 
pe, iż rząd znajdnje się w tem samem towarzy- 
stwie. Taka wie obrażliwa demonstracja znie- 
woliła Polaków do odparcia, którego też bardzo 
szczęśliwie dokonał p. Ziemiałkowski. 

Zaraz po p. Beuście zgłosił się do mowy p. 
Ziemiałkowski, a obok wykazania, jak ma sie 
rozumieć wyraz: „kto nezciwie myśli o Anstrji,* 
przytoczył bardzo szczęśliwy dowód potrzeby 
nchwalenia nstawy wojskowej, przypominając 
analogiczne położenie przedrozbiorowe naszej 
ojczyzny. Mowca powiada, iż i u nas byli 
tacy, którzy napominali, aby obok zbrojących 
się sąsiadów, uorganizować siły większe w 
państwie, lecz znaleźli się drudzy, którzy z 
obawy stracenia wolności osobistej i wolności 
konstytucyjnych, sprzeciwiali się temu, i do- 
prowadzono do tego, że wolność państwową i 
osobistą straeono. Otóż zwraca mowca uwagę na 
tendencje przeciwników niniejszej ustawy, które 
do takich samych rezultatów doprowadzić mogą. 
Te ostatnie słowa mocno się podobały; żaden z 
poprzednich mowców na tak trafny argument za 
ustawą wojskową się nie zdobył. Praktyczny do- 
wód, tak stosowny, a wypowiedziany przez tych 
właśnie, którzy sami smutne doświadczenie zrobili, 
to prawdziwe argumentum ad hominem. 

Największe nznanie znalazła mowa ta na ławie 
ministerjalnej, tym bowiem sposobem doszło do 
skutku zapewnienie zwycięztwa przy $$. 11.i18., 
które gdyby sie nie były otrzymały, całe możli- 
we upodobnienie z nstawą węgierską byłoby zni- 
weczone, a względnie korzystałaby opozycja wę- 
gierska,— która znowu jeżeli jest postrachem dla 
dzisiejszego rządn przed- i zalitawskiego, nieko- 
niecznie straszyć może tych, co radziby doczekać 
się rozwiązania kwestji węgierskiej w zupełności 
i przejścia z unii realnej do unii personalnej, bo 
mniemają że tym sposobem słabość państwa dotych- 
czasowego organizmu usunąć, a rzeczywiste wy- 
zdrowienie i przyjście do sił i potęgi sprowadzić mo- 
żna. Dla nas zaś tem więcej podobny kierunek po- 
trzebny, gdyż tak jak p. Beust dziś motywował, 
iż dualizm jest dlatego pochwały godny, bo usu- 
nął separatyzm, tak w przyszłości powiedzieć 
będa mogli i musieli, iż zupełne zadowolenie Ga- 
licji, to gwarancja adhezji. Dziś jeszcze na to się 
nie zanosi, lecz niestety! bo ze szkodą nietylko dla 
kraju naszego, lecz i samej Anstrji, dziś ani ona 
nam, ani my jej pomódz nie będziemy mogli, a 
przysłowie wybornie do tego stosunku da się za- 
stosować, „że ślepy prowadzi kulawego*. Jaśniej- 
szego widzenia i śmiałego zwrotu, oto czego nam 
dziś potrzeba ze strony rządu. 
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Geologiczny wykład p. Em. Sygiericża. 


W interesie publiczności, której dobrej wia 
ry nadużywać się nie godzi, bierzemy na siebie 
obowiązek rozbiorn niedzielnej prelekcji geologi- 
cznej p. Sygiericza. Przyznajemy, że z niema- 
łą ciekawością wyglądaliśmy owego tak szumnie 
zapowiedzianego wykładu, a ciekawość nasza by- 
ła usprawiedliwiona już samym przedmiotem od- 
czytn, który wymaga sumiennych studjów i głę- 
bokiej wiedzy, jnż też osobistością prelegenta, 
pod którego wizerunkiem fotograficznym na wy- 
stawie sklepowej, jakoteż w jednym z dzienników 
krajowych czytaliśmy : „badacz przyrody, wyna- 
lazca kopalń srebra w Tatrach“. Zaspokoiliśmy 
naszą ciekawość. Publiczność, pragnąca wiedzy, 
łiezmie zebrana, objawiła sąd swój o tej prelekejł 
widocznem niezadowolnieniem i niecierpliwieniem 
się, — naszą powinnością jest oblee ten niemy 
wyraz niechęci publicznej w żywe słowo, którem 
zdajemy sprawę z tej, chwała Bogu, rzadkiej e- 
frontecji pseudonaukowej. W chwili, w której na- 
uka w rozmaitych kierunkach swoich za pośre- 
daictwem oddanych jej mężów , zajmuje coraz 
szerszą przestrzeń, mnoży liczbę adeptów, a u po- 
wszechności zdobywa sobie należne poszanowanie 
i pragnienie, w chwili rozbudzenia życia intelle- 
ktualnego u nas— wykłady publiczne mają szczy- 
tne zadanie misji apostolskiej szerzenia Światła i 
naszląchetnienia ogółu. Toż rzeczą powołanych 
pracowników na polu naukowem jest przestrzegać, 
by zdrowe tylko ziarno siano na to pole przy 
Szłych zbiorów, nie chwasty i kąkole, z których 
pożywny nie wyrasta owoc. Dziwimy się przeto, 
iż z mownicy, Z której dotąd, staraniem praw- 
dziwych sterowników oświaty, wygłaszano Słowo 
prawdy naukowej; usłyszeliśmy fałsze i widzieli- 
śmy chęć popisywania się niedowarzonego nieuka. 
Takim jest — stauowczo musimy to wyrzec — 

, E. 8, "Sech 
: Wykład jego ©0 do treści nie zasłnguje na 
szezegółowy rozbiór; kilka podniesionych orze- 
czeń jego, nacechują dostatecznie wartość onej — 
forma zaś, owa sukienka wykładów popularnych, 
która czystością i przeźroczym powabem , powia- 
na przyciągać magnetycznie uwagę, byla 
tak bardzo mjemną, iż słusznie wywołała nieza- 
dowolenie i niecierpliwość publiczności. Czyż bo- 
wiem studenckie jąkanie się przy zdawaniu źle 
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wyuczonej i niezrozumianej lekcji, może zaostrzyć 
uwagę słuchaczów ? Czyż naigrawanie się z mo- 
zolnie zdobytych prawd uaukowych, wygłaszaniem 
lekkomyślnem ex cathedra fałszów pseudonauko- 
wych, może wywołać na obliczu męża nauki coś 
innego, jak uśmiech pogardy lub wyraz obu- 
rzenia ? 

Lecz przystąpmy do rzeczy. Prelegentowi ob- 
cemi są prawidła gramatyezne, czego dowodem 
są ustępy z jego wykładu, jak n. p. „powietrze 
i woda ciśli z góry*—„formacja, która jako naj- 
starsza przychodzi* — „od Reamara został krok 
powzięte* — „korale bywają zamieszkałe od 
zwierząt“ it d. Coż mówić o składni i czy- 
stoën) języka, które mają w prelegencie znakomi- 
tego kaziciela? Terminologia polska wcale niezna- 
ną jest panu S.; twierdzi on nadto lekkomyślnie, 
czy niepoczciwie, iż brak nam nazw polskich dla 
najzwyklejszych zwierząt i roślin. — A jakaż w 
całym toku wykładu jego rażąca nieznajomość 
rzeczy, o której prawi | 

Sądziliśmy, że. prelegent wiernie się będzie 
trzymał zakreślonej treści i zacznie mówić 0 0- 
kresie od hypotycznego początkn ziemi, aż do 
końca dewońskiej formacji. Tymczasem prócz 
nieustannego dręczenia słnchaczy kulą gazową i 
prócz błąkania się po wulkanach, których rolę 
napróżno określić usiłował , nie dowiedzieliśmy 
sie niczego więcej, a o bardzo ciekawej epoce 
syluru i dewonu ani wspomniał, co przecież na- 
leżało do głównej treści wykładu. Jakby w oba- 
wie, że od następnych prelekcyj publiczność go 
uwolni, zboczył nagle p. prelegent w nowsze o- 
kresy i mieszał je nielitościwie z dawnemi, z cze- 
go istotny powstał chaos, jak w pierwszym dniu 
stworzenia. Pierwotne „sedymentalno-pojedyn- 
cze (1) warstwy“ składają się u niego tylko z gli- 
ny i wapna, a od dewońskim piaskowcu, po któ- 
rym codziennie chodzi, ani wspomniał. W epoce 
plutonieznej, sylurskiej 1 E deg miały, we- 
dług p. S., wznieść się góry aż Co 4 tysięcy 
stóp D. p. m, gdy tymczasem nak ze góry 
dopiero w późniejszych, o wiele młodszych forma- 
cjach powstawały, jak nas geologia 0 najlepiej 
nam znanych Tatrach i Alpach poucza. Radzimy 
zatem p. S. obeznać się z mapą Beologiczną ów- 
czesnej epoki. 

O skamielinach syluru i dewouu nie nie u- 
słyszeliśmy, natomiast przeskoczył p. S. w jura- 
sowg, kredową i trzeciorzędną formację, Co wca- 


le nie należało do wykładu, i jął się skwapliwie 
korali, o których twierdząc, iż posiadają substan- 
cję, która wydziela wapno, usiłuje po mentorsku 
prawić i wpada w same niedorzeczności. Mógłby 
był się obejść prelegent bez sztaby cynkowej i 
ustrzedz się niezgrabnego eksperymentu, odwo- 
dzącego od rzeczy, ale wprost powiedzieć, czem 
jest koral, jeśli go już chciał koniecznie do swe- 
go wykładu naciągnąć. Że korale zarówno jak 
dzisiaj ogromną odgrywały rolę w okresach geo- 
logicznych, o tem wiemy, ale nie wszędzie i nie 
zawsze, jak tego chce p. S., twierdząc, iż cała 
formacja jnrasowa (którą mimochodem przesadził 
aż do Holandji) wyłącznie z korali powstała, że 
horrendum dictu, krawędź kotliny lwowskiej w o- 
kolicy Zielonej rogatki i Pohulanki z samych ko- 
rali się składa, ba nawet, że cała krawędź pa- 
górowata wysoczyzny podolskiej od „Złoczowa 
do Tarnopola" także Z korali zbudowana, — natu- 
ralnie, w bujnej wyobrażni p. S. Radzibyśmy 
teraz w interesie nauki wiedzieć, gdzie to są te 
warstwy koralowe, i ciekawiśmy o szczegółowsze 
podanie owej okolicy? 


Należałoby zarówno zajrzeć p. S. do zoolo- 
gii i dowiedzieć Się, eo to są te głowopławy 
(Cephalopoda), które prelegent nazwał polipami, i 
rozgwiazdy (4steria), a następnie do jakiejkolwiek 
nowszej geologii, czy istotnie rozgwiazdy ukazy- 
wały się najpierw tj. w gylurze, czy może do- 
piero o wiele później? To šamo ma się z gorgo- 
nią czyli gęściołem, z którego p. S. układa so- 
bie całe warstwy, pytamy w którym to okresie ? 
Koral 4. palmata jest podobnym u p. S. do pal- 
my. Śnać nie wiele masz uczony ze szkół wy- 
niósł, skoro nie wie, że palmatus jest to samo 
co dłoniowaty, i istotnie nazywa się tak ten ko- 
ral z powodu podobieństwa do dłoni, a więc nie 
„koral palmowy“. W jakim związku był ów rak 
morski z wykładem? Zapytalibyśmy, gdzie to 
jeżowce (Fchinida) i bakulity (należące n p. S. 
do małż!) w takiej ilości występują, że aż war- 
Steeg całe tworzą?! Toż samo stosuje się do strzał 
piornnowych (Belemites), żeglarek (Argonauta), 
łodzików (Nautilus), które chyba pam psendogeo- 
log odszukał w takiej ilości, że mu się warstwy 
potworzyłył Co do dziurkowców (Foraminifera), 
o których P- S. wprawdzie słyszał, że jako jar- 
ce (Numulites) tworzą pokłady miejscowe eoceń- 
skiego piaskowca karpackiego , jako też i gdzie- 

| indziej (Pireney, Himalaja), ale do jakiego działu 


te stworzątka należą, o tem prelegent nie wie 
zwą¢ je Ślimakami. l 

Najbardziej nie możemy przebaczyć panu 8. 
przezwanie małży Pteroceras mianem, wziętem 
z zupełnie innej rodziny, a odnoszącem się do 
Trigonia navis, a to tem więcej, że p. S. był na- 
wet za leniwy popatrzeć na kartkę, na której 
wyraźnie stało: Pieroceras. Jak wygląda Tri- 
gonia navis, o tem niech się raczy dowiedzieć 
prelegent w Geologii Kuerą na str. 153. Do cze- 
goż słnżyło akwarjum z rybkami złotemi, i w 
czem mogło poprzeć wykład p. S.? Tej nie- 
dorzeczności zaiste joż pojąć nie można! Czy ta- 
kiemi błyskotkami nasz pseudogeolog myśli s0- 
bie ująć pubiiczność, wyczekującą czegoś lepsze- 
go, niż popisywania się tem, że mu rybki do rẹ- 
ki podpływają ? 

Z równem nienctwem po umęczeniu publi- 
czności przeszedł prelegent lekko do innego ustę- 
pu swego wykładn, prawiąc o przedświatowej 
faunie i florze. 

Taż sama gmatwanina, świadcząca, że prele- 
gent o paleontologii najmniejszego niema wyobra- 
żenia, uderzała w ciągn całego wykładu. W ja- 
kim porządku ukazywały się pierwotwory na 
ziemi, jaką fizjognomię miała ziemia w epoce 
syluru i dewonu — o tem niema prelegent ani 
elementarnego pojęcia. To też kręcił się około 
nieszczęśliwego Lepidendrona, porównując go nie- 
zgrabnie z widłakiem (Lycopodium) lnb paprocią, 
powtarzając do unudzenia, że miał 40 — 50 
stóp i t. d ; 

Pozostałyby nam jeszcze ow 
OE Raj a ie mentalne 
wienia, które jednakże pozostawiamy do ocenie- 
nia samym widzom. Ostatecznie Ers? E 
WA JA Tt wię rzedsiawiony w obrazie Mega- 
€ 1odżw i i 3 
ków aolepioferowski gh e, lecz rakiem z łap 
x an aajao wiele innych grubych błędów, któ- 

zadoą miarą uchodzić nie mogą za chwilowe 
zapominanie się prelegenta, niepojmującego bynaj- 
mniej powagi nanki tak pięknej i zajmującej jak 
geologia, wynieśliśmy uiestety to przekonanie, 
że wielu nietylko się nie zbndowało, lecz eo naj- 
niebezpieczniejsza, może jawną uczuło niecbęć 
ku geologii, której samodzierzezo narzucają się 
niepowołani apostołowie. M, Łomnicki, 
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rozpisania składek na pomnik dla ofiar, pomor- 
dowanych dnia 2. grudnia 1851. Ofiary te były 
bardzo liczne. Za Cloche powiada, że teraźniejszy 
cesarz szczęście swego panowania okupuje w 
przecięciu 935 ofiarami dziennie. Nie dziw więc, 
że tak okupiony pokój monarchii rodzi niejedno- 
krotnie chwile głębokiej senzacji. Francuzi, nie- 
zapomniawszy o prochąch poległych, korzystają 
z pierwszej lepszej sposobności, aby rządowi 
spłatać jakiegobądź figla. : 

Zaledwie więc rozpisano subskrypcję na po- 
mnik Baudina, a już w dwudziestu czterech go- 
dzinach zebrano w dwóch redakcjach 2.149 fran- 
ków 50 centymów. Wielka liczba nazwisk da- 
wców po kilka sous świadczy, Ze na wzniesienie 
pomnika dają i najbiedniejsi. Niechby podobne 
usposobienie potrwało kilka tygodni, a pomnik 
byłby prawdziwie wzniosłym i artystycznie wy- 
kończonym, i kto wie, czy w rocznicę walki nie 
odbyłoby się jego odkrycie. 

Chłód pozorny Francji nie świadczy 0 za- 
marciu żywotności narodu, ani też jest dowodem 
zupełnego stanu Szczęścia i dziecinnego spokoju. 
W podziemiach społeczeństwa wszystko kipi, 
wszystko się burzy. Na dowód ostatnich słów 
może posłużyć poniekąd i niedawno ogłoszona 
broszura, podobno Lagueronniera, p. t. Le spectre 
noir (czarne widmo). Mniejsza o to, kto jest au- 
torem rzeczonej pracy; w każdym razie nie ule- 
ga wątpliwości, że pisał ją bonapartysta i zago- 
rzały stronnik cesarstwa. 

Od obecnego usposobienia francuzkiej dyplo- 
macji różni się ona swą wojowniczością. Autor 
dowodzi, że mimo wrzasków i chęci rozbrojenie 
jest rzeczą niemożliwą. Pierwej musi nastąpić 
walka potężna, i jeśli Francja zostanie trynmfu- 
jaca, stanie na stanowisku przodującem w Euro- 
pie, jak po wojnie włoskiej lub krymskiej, wów- 
czas będzie mogła rozbroić się i nakazać rozbro- 
jenie europejskim mocarstwom. W innym razie 
złożenie broni jest niepodobnem. Autor twierdzi 
dalej, że jedna tylko wojna, uwieńczona zwycięz- 
twem, może zbawić Francję i cesarstwo. Chociaż 
burżoazja wzdryga się, gdy jej mówią o woj- 
nie, powinna jednak nie zapominać, że rewolu- 
cyjno-radykalne stronnictwo ma dosyć siły, aby 
w razie potrzeby wydać z swego łona nie La- 
martinów lub Cavaignaców bezbarwnych, lecz lu- 
dzi dzielnych , niecofających się przed niczem. 
Lud zaś nie pragnie już dziś krwi magnatów i 
stronników monarchii, bo go wykształciły rewo- 
lucje, ale sięgnie ręką do szkatuły i zagarnie 
mamonę od kapitalistów, pozostawiając im życie. 
Broszura dowodzi przy końcu, że ludu lekcewa- 
Żyć nie można. 


Rochefort ogłasza obecnie drukiem tom Zei 
swych pism pod napisem: Mes treize premières Lan- 
ternes. Dwa pierwsze tomy Les Français de la de- 
cadance (Francuzi w upadku), Że grand Bohême i 
Les signes du temps miały znaczny rozgłos. Dziś 
większa sława autora nada wziętości nowemu to- 
mowi, i będzie jedną kroplą oliwy więcej, wyla- 
ną na tlące się zaczewie. 

Po długiem milczeniu Francja stała się dziwa- 
czną mozaiką; na każdym kroku widać jakiś po- 
spiech i brak zastanowienia. Do podobnych objawów 
zaliczam najświeższe rozporządzenie ministra woj- 
ny. Marszałek Niel porozumiawszy się z mini- 
strem oświaty, oświadcza w tym dokumencie, że 
wojskowi po upływie terminu prawem oznaczone- 
go w służbie czynnej, jeżeli będą posiadali odpo- 
wiednie kwalifikacje, mają pierwszeństwo do po- 
sad nauczycielskich. A więc władanie karabinem 
i maszerowanie w szeregu nadaje wyższość w roz- 
woju umysłowym! To też le Reveil dworuje sobie 
w najlepsze z podobnego rozporządzenia, i mówi 
że słyszał o mającej się podać do p. Durny pro- 
śbie nanczycieli, w której ci, jakby w odpo- 
wiedzi na okólnik Niela, proszą o wstawienie 
się do ministra wojny, by im po wysłużeniu 8 lat 
na posadzie nauczycielskiej, nadanem było pra- 
wo otrzymywania stopni podporuczników, a naj- 
mniej podoficerów, jako kompensata powyższego 
prawa. A na liście członków Rad wychowania 
publicznego znalazłszy wojskowych, księży, urzę- 
dowych uczonych, o których nigdy uczeni nie 
słyszeli, Reveił twierdzi, że lista ta nie zupełna, 
bo „do kollekcji brakuje jeszcze kapralów i sie- 
rżantów policyjnych.* 

Dla państw jak Francja ważną jest bardzo 
sprawa kolonij zamorskich. Po przekopaniu Sne- 
zu, przeprowadzeniu kolei Żelaznej panamskiej, 
mającem się dokonać przekopaniu międzymorza 
Panamskiego przez jezioro Nikaragua, wyspy oce- 
anu Spokojnego nabierają z każdym dniem więk- 
szej wartości. Główne punkta ruchu handlowego 
muszą się z Zachodu przenieść na Wschód. Fran- 
aa więc zamyśla na gwałt zaludnić te kraje. 
Srodki kolonizacji, używane dotąd, okazały się 
bezskutecznemi. Postanowiono zatem w Nowej 
Kaledonii i na innych wyspach oceanu Spokoj- 
nego osadzać przestępców i zbrodniarzy, dla któ- 
rych niema miejsca w Europie. Ale na tych wy- 
spach jest już kolonizacja ludzi, niemających nie 
wspólnego ze zbrodnią. Sąsiadowanie ze skazań- 
cami wydało się im zastraszającem, i podniosły się 
liczne głosy przeciwko podobnemu rozporządzeniu. 
Journal des Debats wystąpił w obronie nowego 
systemu. I rzeczywiście, wiadomym jest to faktem, 
e zmiana zupełna stosunków społecznych czło- 
wieka, stanowczo wpływa na zmianę jego wszy- 
stkich usposobień. Zbrodniarze moskiewscy na Sy- 
Wei, Po osiedleniu się, często bywają wzorowy- 
pare i W bandach złoczyńców, pędzonych na 
Wer k Gen rządkie zdarzają Się Kiyin choć 
na xażdym cjęży rozbój, grabież lub złodziejstwo 
pierwszorzędne, Nawet w Sidney w Australii sto- 
sunkowo mniej popełnia się zbrodni niż w Anglii, 
posyłającej tam wyrzutki swego społeczeństwa. 

Koloniści francuzoy nawet radzi po części 
podobnemu rozporządzeniu, bo będą mieli sposo- 
bność znalezienia 'atwiejszego robotnika, którego 
czują brak ogromny. Zaludnienie żyznych krain 
Nowego świata ludźmi, Których wedle dzisiejszych 
pojęć powinno się jak dzikie zwierzętą w klatkach 
zamykać, a którzy społeczeństwu mogą swą pracą 
oddać niemałe usługi, należy do bardzo Szezę- 
śliwych pomysłów. W tem samem społeczeństwie 
wypuszczony z więzienia zbrodniarz staje Się pra- 
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wie zawsze jeszcze większym zbrodniarzem, bo 
wyrabia się w nim zacięta nienawiść do społe- 
czeństwa, które według jego sposobu widzenia 
wyrządziło mu krzywdę, i w zaślepieniu nie spo- 
strzega sam tych krzywd, które innym wyrzą- 
dził. Wśród ludzi nowych, obcych, do których 
nie może czuć nienawiści, wyrabia się ze zbro- 
dniarza nowy zupełnie człowiek. Będąc zmu- 
szonym starać się o promień współczucia dla sie- 
bie, dawny zbrodniarz rozwija mimo woli wszy* 
stkie cnoty wrodzone. 

Dzisiejsze kolonie państw europejskich, skła- 
dające się ze spekulantów i bankrutów, wyma- 
gały jeszcze ogromnych wojsk do swej obrony. 
Algier n. p. potrzebuje 60.000 stałego wojska i 
krwi tysięcy krajowców. Koloniści rzadko kiedy 
mięszali się z krajowcami. Żyły obok siebie w 
ten sposób dwie rasy, staczające bezustanuą wal- 
kę. Sądzę, iż teraźniejszy sposób zaludniania ko- 
lonij przyniesie większe korzyści. Jeśli tyle rze- 
czy, dawniej uiemożebnycb, dziś się udaje, to i 
kolonie, zaludnione zbrodniarzami, mogą w nieda- 
lekiej przyszłości zakwitnąć i oddawać usługi 
pierwotnej ojczyznie. 

Nietylko w polepszeniu bytu złoczyńców po- 
stęp widzimy. La Presse zawiadomiła o ostatecznem 
zniesieniu drincade w szkole St. Cyr. Co to jest 
brincade, u nas niewiadomo wcale, itrudno pojąć, 
by podobne dzikie zwyczaje mosty panować 
wśród kształcącej się młodzieży. St. Cyr są 
knrsa dwuletnie. Otóż uczniowie drugiego roku 
uważają za swój obowiazek gnębić melonów, czyli 
pierwszo-kursaków. W nocy, gdy wszyscy Spią, 
nagle któremuś przychodzi pomysł powywra- 
cać gspiącym melonom łóżka. Wyrznceni prze- 
budzając się, muszą znosić z Chrystusową poko- 
rą różne poniżenia, drapiąc się na półki, gdzie 
są złożone rzeczy, itam siedzieć w najprzykrzej 
szej pozycji, dopóki starszy kolega nie raczy po- 
zwolić zleżć z półki. Gdy trzeba stanąć do apelu, 
melonom wywracają łóżka, rozrzucają pościel, 
chowają ubranie, i ci muszą się spóźnić, zaco spo- 
tykają ich nagany i kary karcerowe. A bie- 
dni meloni w milczeniu znoszą wszystkie psiku- 
sy, pocieszając się chyba tem, że następnego ro- 
ku odwetują na uczniach pierwszego roku. Pra- 
wie niepodobna wierzyć, by takie wybryki ucho- 
dziły wśród narodu, uważanego za najwykształ- 
ceńszy na świecie. To dowodzi, jak nisko stała 
młodzież francuzka i jak specjalne jej wykształ- 
cenie zabijało uczncie godności osobistej w poje- 
dynczych jednostkach. Dziś zabroniono te brinka- 
dy i zniesiono niemniej odrażający głupotą obrzęd 
pasowania melonów na wojaków, który to obrzęd 
odbywał się corocznie, choć prawa nań nie ze- 
zwalały. 

Pierwsi Polacy młodej emigracji w St. Cyr 
byli uwolnieni od owych brinkad; ale ci co we- 
szli do zakładu następnego roku, przez głupotę 
sami się im poddali. Zaledwie roku zeszłego 
wyemancypowali się nasi z pod tych całorocznych 
poniżeń, przez smarkaczów okazywanych. A te- 
raz nastąpiła emancypacja przyszłych oficerów 
armii franeuzkiej od kołowacizny barbarzyńskiej 
kolegów starszych, wykonywanej w imię przyszłej 
karności wojskowej. 

Przytaczam ten szczegół, by pokazać, jak u 
nas mało znają Francję, którą się zachwycać 
każdy liczy sobie za święty obowiązek, a którą 
małpować uważa za dobry ton. Jakąby nie 
była nasza młodzież, nigdzie ona nie dojdzie do 
tego poniżenia na każdym kroku, jak tutejsza, 
nawet licząca się do więcej rozwinietej. 


Zurych d. 8. listopada. 

(an.) Dziennik Warszawski z dnia 28. paź- 
dziernika b. r. zamieścił następujące doniesienie 
z Zurychu: „Dusiciel Gustaw Szymkajło dostał 
się do cyrku Szumana na urząd pajaca, skutkiem 
czego nasza zurychska uciekinierja codziennie u- 
częszcza na galerję do cyrku.* Trudno zaiste 
w tak małej ilości słów wypowiedzieć tyle fał- 
szów. P. Gustaw Szymkajło, zamieszkały od 
dłuższego czasu w Zurychn, wstąpił w bieżącym 
roku szkolnym do tutejszej szkoły politechnicznej, 
i przez swoją pilność i wytrwałość w pracy nau- 
kowej zasłużył sobie na szacunek i poważanie 
ze strony kolegów. Jedno mu chyba zarzucić 
można, że się nie podobał zacnemu koresponden- 
towi Dziennika Warszawskiego, którego — prawdo- 
mowności tyle dotąd mieliśmy dowodów nama- 
calnych. e 

W sprawie towarzystw polskich na wychodz- 
twie, donoszę wam Towarzystwie  rzemieślni- 
ków naszych, które się w dniu dzisiejszym w 
Zurychu ostatecznie zawiązało. Na czele pro- 
gramu tego Towarzystwa stoi zapomaganie się 
wzajemne z kasy wspólnej, do której każdy z 
członków wnosi 50 centymów miesięcznie, Oraz 
bliższe zapoznanie się z dziejami narodu naszego 
i ze stanowiskiem, jakie klasa pracnjąca w spo- 
łeczeństwie naszem zająć powinna. Ponieważ 
biblioteka Towarzystwa uczącej się młodzieży 
polskiej stoi otworem dla każdego rodaka w 
Zurychu, przeto spodziewać się należy, że zało- 
życiele Towarzystwa rzemieślników polskich do- 
pną zamierzonego celu. Życzymy nowemu To- 
warzystwu z głębi serca świetnego powodzenia. 

Emigracja, bawiąca w Zurychu, przesłała nie- 
dawno wszystkim redakcjom pism polskich w 
kraju odezwę do ziomków, domagającą się wspar- 
cia dla kantonów szwajcarskich, dotkniętych po- 
wodzią. Nie wiemy, czyli pisma nasze zamie- 
ściły tę odezwę, (myśmy zamieścili; przyp. red.), 
ale jesteśmy tego niezachwianego przekonania, 
że kraj bogdaj małym datkiem z serca płynącym 
przyczynić się powinien do ulżenia losu tym nie- 
szczęśliwym mieszkańcom rzeczypospolitej, którzy 
krocie ofiarowali wychodźtwu w chwili ustąpienia 
zpola walki z wrogiem barbarzyńskim. Kantony: 
Tessin, Graubiindten, Sanct Gallen, Wallis i Uri 
ucierpiały najwięcej; poniesione straty wynoszą 
przeszło 10 milionów franków. Wedle sprawo- 
zdań urzędowych wpłynęło do kasy związkowej 
w Bernie na wsparcie nieszczęśliwych 824.508 
franków po dzień 31. października; wielkie księz- 
two Poznańskie nadesłało 1.100 franków. Czy 
i z Galicji nadeszły dotąd jakie sumy, nie wiemy. 

Oprócz wylewów, zajmują nowe karabiny 


systemu Amstera całą Szwajcarję. Próby, odbyte 
przed kilku tygodniami w Bernie, wykazały, iż 
odkolbówki szwajcarskie prześcigają sławne szas- 
poty, dlatego wszystkich sił użyto, by wojsko 
związkowe zaopatrzyć jak najrychlej w nową 
broń. Do końca października sporządzono 92.000 
nowych karabinów ; 150.000 odstawią fabryki do 
składów rządowych z końcem bieżącego roku. 
Nabojów dziennie wyrabiają po 65.000 sztuk. Jak 
widzicie, Szwajcarja w ciągłej jest obawie o 
naruszenie neutralności swojej w czasie ogólnej 
walki europejskiej. 


Czynności Rady państwa. 


145. posiedzenie Izby poselskiej z dnia 
11. listopada. 1 

Prezydent Kaiserfeld otwiera posiedze- 
nie o godz. Y,li. Na ławie ministrów zasiedli: 
Taaffe, Giskra, Berger, Potocki, Bre- 
stel, Herbst i Plener, i komisarze rzą- 
dowi: radea sekcyjny Rohr v. Rohrau i 
pułkownik Horst. r 

Na porządku dziennym stoi dalszy ciąg Toz- 
naw ogólnej nad nstawą wojskową. r 

e y r oświadcza się jak najsilniej przeciwko 
projektowi rządowemu. } 

Br. Beust: Przedewszystkiem wypada mi 
zwrócić się przeciwko twierdzeniu jednego Z po- 
słów morawskich (Skenego), jakobym oświadcze- 
niami mojemi, w Wydziale wojskowym uczynio- 
nemi, całą Europę wzburzył. Gdyby nawet w sku- 
tek  poprzekręcanych tłómaczeń mojej mowy 
tak się było stało, toć już uspokojono wszelkie 
obawy najzupełniej. Inny znów mowca wyraził 
się, że nie życzyłby sobie, aby wojsko miało 
być narzędziem w ręku ambitnych dyplomatów. 
Chciwość sławy jest dwojaką ` jest ambicja po- 
tępienia godna, i ambicja chwalebna. Jeżeli któ- 
ry minister poświęca żyeie 100.000 ludzi dla 
spełnienia jakiegoś ambitnego planu osobistego, 
to ambicja jego zasługuje w takim razie na po- 
tępienie. Ale jest jeszcze inny rodzaj ambicji, 
potrzebny w każdem powołaniu, przedewszyst- 
kiem zaś potrzebny nieodzownie mężom stanu w 
Austrji, a mianowicie powinno im wiele zależeć 
na tem, aby każdą zbliżającą się próbę przebyła 
godnie i z dobrym skutkiem. W Austrji musi ka- 
żdy minister prowadzić politykę pokojową, ale 
też więcej niż gdzieindziej musi minister w Au- 
strji oprzeć pokojowe intencje na potężnej i sil- 
nie rozwiniętej sile wojskowej. Już w ostatniej 
mowie tronowej wypowiedziano jasno i szczerze, 
że Austrja nie myśli prowadzić polityki zemsty. 
Od tego czasu nie Zawarto żadnej ugody, nie 
przyjęto żadnego zobowiązania, któreby miało na 
celu odemszczenie się za dawniej zaszłe wypadki, 
ani też nie się nie stało, coby mogło spowodo- 
wać zaniepokojenie. 

Co się zaś tyczy ugody z Węgrami i duali- 
zmu, to łatwo pojąć, że wielkie mogą zachodzić 
różnice w  zapatrywaniu się na tę sprawę, na 
każdy jednak sposób, ubolewać należy nad obja- 
wionym w tej Izbie sposobem zapatrywania się 
na ten dokonany już akt prawnopolityczny, który 
już się cofnąć nieda. Węgierskie ministerstwo 
bardzo zręcznie wywiązało się z obowiązku prze- 
prowadzenia w tamtejszym sejmie ustawy, mają- 
cej obowiązywać obie połowy monarchii, bo przy- 
znać potrzeba, że miało do zwalczenia dość silną 
i ruchliwą opozycję. A jeżeli znowu zaczniemy 
szeroko rozwodzić się o tem, że nie my, ale je- 
dynie tylko Węgrzy odniosą z tej ustawy poży- 
tek, to nieźle wprawdzie przysłużymy się przez 
to ministerstwu węgierskiemu, ale czy sami na 
tem dobrze wyjdziemy, to pytanie. 

Jeżeli nikt nie występywał w Wydziale ani 
też w tej Izbie ze szczególnym zapałem w obro- 
nie przedłożonego projektu, to nie dowodzi to je- 
szcze, jakoby on nie zasługiwał na poparcie. Przy- 
znaję, że bardzo wiele pięknych rzeczy da się 
przy tej sposobności powiedzieć w obronie prze- 
ciążonego ludu, i że ten nawet, kto po chłodnym 
rozbiorze ogólnego położenia rzeczy przekona się 
najmocniej o potrzebie przyjęcia tej ustawy, nie 
może jej bronić z wielką predylekcją, bo ustawa 
wojskowa, tak samo jak ustawa podatkowa, dla 
nikogo nigdy nie może być bardzo ponętną. 

Niektórzy z szanownych panów mowców po- 
porzednich twierdzili, że ministerstwo używa pre- 
sji dla przeprowadzenia projektu, i wspomiano o 
usłużności ministrów dla sfer wyższych. Niewia- 
domo mi, co chciano rozumieć przez to wyraże- 
nie się, ale pozwoliłbym sobie zapytać się owego 
mowcę, czy i to nazwał by on usłużnością ze 
strony ministrów dla we sfer, gdy bro- 
nili ustaw wyznaniowych wobec Izby wyższej i 
przedłożyli je potem do sankcji, Jak wtedy mi- 
nisterstwo jasno i stanowczo pojęło, że gdyby nie 
uchwalono ustaw wyznaniowych, to mogłyby się 
tak ukształtować wypadki, Ze nie mogłoby by- 
ło wziąść na się odpowiedzialności za to, zupeł- 
nie tak samo jasno i stanowczo widzi ono i Świa- 
dome jest tego, że gdyby przedłożony projekt u- 
padł, zajść by mogły wypadki, za które ono tak- 
że nie mogłoby przyjąć Odpowiedzialności. Nie- 
wstrząsajcież więc panowie świeżo i z takiem 
wytężeniem wzniesionej budowy naszej konstytu- 
cyjnej, niedajcie się do tego stopnia nwieść wy- 
marzonym obawom, abyście odrzucili Życzenia 
ministerstwa. Najmocniej przekonany Jestem, że 
obeena niechęć do nowej ustawy wkrótce prze- 
minie, a poczucie wspólności, którem Ona tchnie, 
spowoduje także ściślejsze zespolenie w pracy 
obudwu połów monarchii.  Wspomniano tu o 
ofiarach, o ograniczeniu praw konstytucyjnych 
obywateli, jakie zaprowadzą nowa ustawa, ale 
bądźcie panowie pewni, że ona właśnie ubezpie- 
czy spokojny rozwój naszego konstytucjonalizmu. 

Dyskusję zamknięto. 

Otrzymuje głos sprawozdawca mniejszości 
dr. Rechbauer: Nie potrzebuję dla poparcia 
wniosków mniejszości Wydziału wysilać się na 
dowody. Zresztą poprzedni mowey, którzy prze- 
mawiali za wnioskami mniejszości, dostate- 
cznie już je wyłożyli Wysokiej Izbie. Potęga 
państwa nie powinna opierać się na bagne- 
tach, ale na instytucjach wolnych, któreby 


wzbudzały zapał u obywateli jego. Wojsko stałe 
zawsze będzie narzędziem tylko w ręku ambi- 
tnych, bezsumiennych dyplomatów, i daj Boże, 
aby iteraz gorzkie doświadczenie nie przekonało 
o tem Austrji. Jeżeli wskazano tu na sposób 
zachowania się rządu wobec ustaw wyznaniowych, 
to będę może miał sposobność wykazać, czy 
rząd pozostał w tym względzie konsekwentnym. 
Budowa jest zaledwie do połowy wzniesiona, cią- 
gle jeszcze niema obowiązkowych małżeństw cy- 
wilnych, ciągle jeszcze istnieje konkordat. Tyle 
nowego, że te 800.000 ludzi mają służyć nie ku 
obronie państwa, ale ku obronie konstytucji. 
Zdaje mi się jednak, że Austrja więcej wzmocni się 
oszczędzaniem swych sił finansowych, niż niszcze- 
niem ich utrzymywaniem wielkiej armii. Gło- 
sować będę za wnioskami mniejszości nie jako 
nieprzyjaciel państwa, ale z patrjotyzmu. 

Komisarz rządowy, pułkownik Horst: Wnio- 
sków większości będę bronił tylko z wojsko- 
wo-technicznego stanowiska. Tak mianowicie po- 
mimo najtroskliwszego badania nie mogłem dojść 
do odkrycia zasadniczej normy, na której opiera 
się projekt mniejszości. Jeżeli mniejszość przyj- 
muje zasadę, że landwera niema być używaną w 
służbie polnej, ale tworzyć niejako ostatnią rezer- 
wę w działaniach strategicznych, tojak nzasadnić 
stosunek jej cyfry (400.000) do cyfry czynnej ar- 
mii (600.000) stosunek 4:6? Zresztą wedle me- 
go zdania, kluczem do oznaczenia siły zbrojnej 
państwa, powinna być cyfra wojskowych sił mo 
żliwych jego nieprzyjaciół. Zostawiam to już pa- 
nom do rozstrzygnięcia, czy 600.000 ludzi razem 
z rezerwą zapasową będzie mogło wystarczyć do 
użytku w kampanii. 

Mniejszość pragnie znieść rezerwę zapasową. 
Zapomina jednak, że tym sposobem los kampa- 
nii stawi niby na jedną kartę, bo w razie dłuż- 
szego trwania kampanii, gdy pierwsze korpusy 
zostaną zużyte, nie będzie już ich kim wzmocnić. 
Tymczasem nieprzyjaciele nasi mają wszyscy za- 
pewnioną rezerwę. Jeżeliby zresztą w org 
600.000, proponowanych przez mniejszość, mie- 
ścić się miały i rezerwy, to wtedy na pierwsze 
odparcie możnaby przeciwstawić nieprzyjacielowi 
właściwie tylko 500.000 ludzi. To niewystarczy- 
łoby bynajmniej. 

Mniejszość twierdzi dalej, że opiera swoje 
propozycje na militarnej teorji Scharnhosta. Je - 
żeli tak jest, to dlaczegoż żąda dwuletniej służ- 
by, kiedy Scharnhorst przyjął okres trzyletni ? 
W Prusiech istnieje dwuletnia służba, ale tam 
pochodzi to z długoletniego używania, a przy- 
dłażenie jej na lat trzy mogłoby się stać nie- 
bezpiecznem dla rządu. 

W obecnem położeniu rzeczy, gdy taktyka 
stała się umiejętnością, i nieprzyjaciele nasi roz- 
winęliby przeciwko nam działanie najregular- 
niejszych kadr, nie można myśleć o zbrojeniu 
mas, ale potrzeba przygotować przeciw nim 
równą siłą regularną. Związek  półnoenonie- 
miecki ma tylko 30 milionów ludności, a Austrja 
ma jej więcej, a pomimo to rząd proponuje po- 
stawienie tylko takiej cyfry wojska, jak mają 
Prusy. Mniej nie można. 

Minister dr. Berger polemizuje najprzód 
przeciwko Skenemu, który go nazwał ministrem 
do gadania (Sprechminister); koryguje potem fał- 
szywy sposób zapatrywania się na kwestję woj- 
skową w Austrji angielskiego dziennikarstwa, a 
następnie mówi: Wiele tu uskarzano się na 
stan przymusowy. Owych przymusów ma istnieć 
aż cztery. Tak mianowicie mówiono o presji ze 
strony opinii publicznej, która niechętnie to 
widzi, że Wys. Izba bez dokładnego i grnnto- 
wnego rozbioru ma uchwalić ustawę wojskową, 
wielu innych wspomina znów o przymusie, po- 
chodzącym ze względów na Węgry, które już 
uchwaliły tę ustawe; trzecim przymusem jest to, 
co się ma nazywać kwestją gabinetową, a 
wreszcie czwartym przymusem jest ogólne poło- 
żenie Europy. 

Przyznam się, że z mej strony ten ostatni 
wzgląd uważam za rzeczywisty przymus. 

Co do pierwszego zarzutu, krótkości czasu, 
muszę odpowiedzieć, że kardynalne zasady 
nowej ustawy wojskowej dawno są już znane 
ogółowi i dziennikarstwo bardzo gruntownie 
wyświeciło te kwestje we wszystkich kie- 
runkach. 

Na zarzut, że znajdujemy się w przymuso- 
wem położeniu wobec Węgier, odpowiadam, że 
większość parlamentu węgierskiego tak samo 
może się uskarzać i wobec nas. Bo i Węgrzy 
Są przecież wobec nas związani na 10 lat, i oni 
przyjęli wszystkie ciężary projektu rządowego. 
Gdyby nie wiązała ich wspólność z nami, cze- 
go sobie nie jeden dziś we Węgrzech życzy, to 
może inne byłyby tam w tym względzie zapa- 
dły uchwały. 

Niesłusznym jest także zarzut, jakoby minister- 
stwo użyło presji na pauów, zagrażając w osta- 
tniej chwili ustąpieniem. Nie w ostatniej chwili 
to się stało, ale dawno już przedtem dano do zro- 
zumienia, że niepodobua byłoby rządowi utrzy- 
mać się u steru w razie odrzucenia ustawy woj- 
skowej. A gdy w Wydziale zaniosło się niespo- 
dzianie na usunięcie projektu o armii czynnej z 

od obrad, tak, że ta sprawa nie mogłaby już 
yła załatwioną być przed zgromadzeniem się 
delegacyj, był rząd zmuszony przypomnieć panom 
sytuację, w jaką bylibyście go w obliczu dele- 
Bacy] przez to postawili. 

Najsłuszniejsze jest, jak powiedziałem, twier- 
dzenie, że przymus wywiera tu najsilniej ogólna 
sytuacja. Austrja musi pragnąć pokoju. Ona 
przeobraża się teraz, główna uwaga mężów sta- 
nu austrjackich zwróconą jest obecnie na spotę- 
gowanie materjalnej produkcyjności jej, wykoń- 
czenie budowy konstytuejonalizmu i zespolenie na- 
rodowości. W pośród takich zajęć nie można my- 
śleć o wojnie. Ale Francja marzy o Renie, Pru- 
sy 0 Menie, Moskale chcieliby Prut przekroczyć, 
a Italia chętnie przyjęłaby w obręb granie swo- 
ich Trydent i może jeszcze kawałek Istrji; na- 
wet romantyczna Rumunia (wesołość) Gei o nie- 
podległości państwowej i o podbojach i zaborach 
na koszt Austrji. Czyż nie są to tendencje, któ- 
rych nie można czembądź zbywąć, bo onę za- 


grażają nawet istnieniu państwa? Czyż dla Au- 
strji może to być obojętnem, że granice pruskie 
ciągną się od Krakowa aż do Bregencji? Czyż 
nie jest więc Austria zmuszoną do prowadzenia 
ng wsżystkie strony silnej polityki odpornej? ` 
| Ale prawda. Mówią, że Austrją powinna 
ubezpięczyć się przymierzami. Lecz właśnie nie 
należałoby zapominać, że gdyby tylko doszło to 
do-wiądomości publicznej, iż Austria zawiązuje 
przymierza, to natychmiast wybuchłaby wojna. 
Tylko wielka, silna i potężna, własnemi siłami 
obronić się mogąca. Austrja ostoi się wśród obe- 
enych pkolicznośći. Być może, że nim wybu- 
chnie wojna, Austrja nie ukończy jeszcze reorga- 
nizacji swojej armii, ale czas byłby już zacząć. 
(Rawo!) (D. 1.) 
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Przegląd polityczny, 


Niemcy." Rząd pruski postępuje sobie z de- 
tronizowanyłni książętami w sposób drakdniczny. 
I tak-donesi Hanauer Zig., że odnośnie” do"usta- 
wy, wniesionej w sejmie pruskim, a tyczącej się 
konfiskaty majątku knrfiirsta heskiego, rząd nie 
pozwolił, aby z zamków książęcych, znajdują- 
cych się w okręgu Hanau, wywożono kosztowne 
rzeczy. Zamek w Hanau obsadzono nawet po- 
dwójną strażą wojskową. ` ` o 

Parlament pruski jest w tej sprawie nieco 
skrupulatniejszy od ludzi, stojągych u steru rzą- 
du. I tak donoszą z Berlina, że w łonie komisji 
konfiskacyjnej objawia się pewne rozdwojenie. 
Wielu pragnie, aby załatwienie wniosku rządo- 
wego” zwlec do przyjazdu hr. Bismarka, który 
ma przybyć do stolicy z końcem bieżącego mie- 
siąca. 

Bismark jest ciągle bardzo cierpiącym. Po- 
głoski o powierzeniu teki ministra spraw zagra» 
nicznych jen. Manteuflowi, utrzymują się ciągle, 
chociaż dzienniki ministerjalne zbijają je z wiel- 
ką u orczywością. 

Corresp. du Nord-Est dowiaduje się z Berlina, 
że slawpy Ów artykuł, umieszczony w Jour. de St. 
Petersbourg, który przepowiadał na przypadek woj- 
ny nad Renem, czynne wystąpienie Moskwy w 
obronie pruskich granie, nie był napisany w Pe- 
tersburgu, lecz w Berlinie... Dalej mówi rzeczona 
korespondencja, że pruscy mężowie stanu, którzy 
z początku sprzyjali hiszpańskiej rewolucji, za- 
czynają teraz złorzeczyć przywódcom ruchu, po- 
nieważ się przekonują, że tak Prim jak i Serra, 
no więcej zaczynają dbać 0 przyjaźń Napoleona 
III. niż pana Bismarka i spółki. Pruscy ofieero- 
wie mie tają, że rząd berliński wspierał pieniężne- 
mi datkami zamiary rewolucji, lecz teraz nie da 
już mie, gdyż Hiszpanie gotowi nawet zawrzeć 
z Napoleonem zaczepno odporne przymierze. 


Francja. Zatargi między rządem o Stronni- 
etwem antimonarchicznem, wywołane demonstra- 
cją na cmentarzu. Montmartre, tudzież procesami, 
wyt em dziennikom za rozpisanie składki na 
pomnik dla Baudiua, przybierają coraz groźniej- 
sze rozmiary. Journal de Paris, nieprzestraszony 
losem swego kolggi l'Avenir National, który uległ 
trzykrotnej konfiskacie, zapowiada rychłą sub- 
skrypcję w swoich kolumnach — a u panów Cre- 
mieux zebrali się dnia 8. bm. najcełniejsi paryzcy 
adwokaci, aby wziąć w opiekę zagrożone dzien- 
niki. Rząd ze swej strony postępuje także bardzo 
energicznie. Sądy nie chciały rozpoczynać śledz- 
twa, lecz minisierjum nakazało im zająć się nie- 
zwłocznie tą Sprawą. Dzienniki urzędowe, jak 
la France i le Pays, nazywają tych wszystkich, któ- 
rzy składają się na pomnik, ulicznym motłochem, 
a samego Baudina buntow nikiem, który się 
ośmielił strzelać na armię franenzką. Mówią, że 
inicjatywa do tych rodków gwaltawnych wyszła 
od samego tbsarza. 

Do Compićgne ma przybyć Mac-Mahon, aby 
od cesarza otrzymać instrukeję co do mających 
się zaprowadzić zmian w administracji algierskiej. 
Zapewniają, że w kolonii tej administrację woj- 
skową zastąpi cywilna. Jeneralnym namiestnikiem 
ma tamże zostać p. Bćhic, a w razie gdyby tenże 
odrzucił tę posadę, były minister kolonij, margra- 
bis admirał Chasselosp-Laubat. 

Dzienniki francuzkie donoszą, że sesja Ciała 
prawodawczego, która miała się zebrać dnia 15. 
grudnia, rozpocznie się dopiero d. 5. stycznia. 
Niektóre ministerja oznajmiły bowiem, że nie 
będą mogły przygotować pierwej swoich budże- 
tów. W skutek tego spóźnienia sesja będzie bar- 
dzo krótka, ponieważ w maju rozpoczną się po- 
wszechne wybory. 


Hiszpania. Gaceta de Madrid ogłasza ustawę 
wyborczą. Wyborcami są wszyscy Hiszpanie, 
którzy przekroezyli dwudziestypiąty rok życia, 2 
wyjątkiem tych, którzy byli skazani na niehono- 
rowe kary, lub też utracili prawa polityczne. Wy- 
bory do kortezów odbędą się według pojedyn: 
czych prowincyj. Na każde 45 tysięcy mie- 
szkańców przypada jeden deputowany, tudzież na 
okręgi, liczące około 23 tysięcy mieszkańców. 
Głosowanie potrwa trzy dni. Listy wyborcze bę- 
dą sporządzone między 15tym a Z5tym listopada. 
Ogólna liczba posłów wynosi 350. 

Sprawozdania, które Monitor otrzymał z Kuby 
pod dniem 15. pazdziernika, mówią, że aż do te- 
go dnia na wyspie nie zaszło nie takiego, coby 
mogło zapowiadać oderwanie się tej posiadłości 
od Hiszpanii. (Później się to jednak zmieniło). 

Le: Tempe otrzymuje list — Madrytu tej osno: 
wy: „Idea, aby Espartara postawić jako kan- 
dydata na tron hiszpański, należy do wybryków 
fantazji monarchicznego stronnictwa. Najpierw 
mówiono o tem w Sewilli, potem projekt zaczął 
zyskiwać na popularności, dopóki nie dotarł do 
Madrytu, gdzie porozlepiane proklamacje sławią 
Espartera jako pierwszego bohatera i najdziel- 
niejszego patrjotę.* 

Ziemie polskie. Czytamy w „wiedeńskiej 
Presse: „W Polsce kongresowej policja prześla- 
duje ciągle te osoby, które z powodu projekto- 
wanej podróży cesarza austrjackiego do Galicji, 
bez pozwolenia władzy udawały się do Krakowa. 
I tak piszą z Radomska pod dniem 4. b. m., że 
ostatniemi czasy skazano czternaście osób — po 


GAZETA NARODOWA z dnia 14. Listopada 1868. 


największej części obywateli ziemskich, na 100 
lub, 350 rubli kary, ponieważ bez zezwolenia Po: 
De ośmieliży się odbyć wyżwzmiankowaną po- 
dróż. Nawet służba, towarzysząca swym panom, 
została skazaną na więzienie, jeżeli nie mogła 
uiścić się z kary pieniężnej W gubernii kiele- 
ckiej zapadło jnż dawniej parę takich wyroków.— 
Do deportacji płockiego biskupa Popiela trzeba 
dodać policyjny epilog. Po uwięzieniu biskupa i 
po skonfiskowaniu wszystkich jego papierów, za- 
broniono całemu konsystorzowi i wszystkim księ- 
żom w Płocku, korespondować z wywiezionym 
prałatem. Teraz uwięziono w Warszawie mło- 
degu księdza, niejakiego Wiktora Zawadzkiego, 
i to w chwili, gdy tenże chciał na poczcie od- 
dać list, wystosowany do Popiela. Po pier- 
wszem przesłuchaniu odstawiono ks. Zawadzkie- 
go do cytadeli.“ 7 


Kronika. 


-— Przenmiestenie. Minister sprawiedliwości przeniósł 
Stefana Majewskiego, adjunkta sądu powiatowego w 
Brzostku, na jego własną prośbę w tym samym chara- 
kterze do Jasła. 


— Walne zgromadzenie Towarzystwa gimna- 
styeznego „Sokól* odbędzie się jutro © godz. 4, po- 
połndniu w sali gimnastycznego Towarzystwa (w domu 
przy ogrodzie Pojezniekim), Porządek dzienny: Sprawo- 
zdanie i rachunki z ubiegłego półrocza. 


— Czytamy w Gazecie Lwowskiej: Dowiadujemy 
Bie, że z powodu zamieszczonej we wczorajszej Gazecie 
Narodowej korespondencji o wyborze posła w Zydączo- 
wie, zasiągnięto o tym wyborze z nrzędu bliższych szęze- 
gółów. Wiadomość zaś, podana przez Gazety Narodową 
w powyższej korespondencji, jakoby komisje wyborczą 
składali sami ksieża obrządku greckiego, jest mylną, 
albowiem do tej komisji należeli p. Teodor Kotowicz, 
burmistrz, p. Lndwik Słotwiński, sędzia powiatowy, i 
ks. Hoszowski rit. gr. 

— Dlaczego eesarz mie przyjechał? Od jakie- 
goń czasu w powiecie zaleszczyckim zaczęła krążyć po- 
głoska pomiędzy ludem wiejskim, że cesarz dlatego nie 
przyjechał do Galicji, albowiem Lachy spiknęli się na 
jego życie, chee go otruć, i byłoby im się to pewnie 
udało, gdyby nie pewien ksiądz ruski, który wyśledzi- 
wszy te machinacje, poleciał do Wiednia, aby N, Pana 
przestrzedz. Oczywiście, że po takiej przestrodze Najj. 
Pan do nas przyjechać nie chciał! Członkowie Rady 
powiatowej zaczęli sledzić, i pokazało się, że wiado- 
mość tę rozwiózł jakis dyurnista, syn księdza czy diaka. 
W skutek wniesionej skargi do ©. k. urzędu powiato- 
wego. agitator został od urzędu oddalony, — ale co 
złego zrobił, już się nie naprawi. Taka wieść najlepiej 
się chwyta głowy włościanina, który był przekonany, że 
cesarz byłby przyjmował prosby o lisy i pasowy- 
ska, a Lachy i temu przeszkodzili! 

—' Proces o kazanie. Z Pragi donoszą Wandererowi, 
że przeprowadzona tamże temi dniami ostateczna roz- 
prawa w znanym procesie ksiedza Hanszki, odsłoniła w 
fatalny sposób zepsucie tamtejszej policji. Jak wia- 
domo, wytoczono sekretarzowi arcybiskupa na podsta- 
wie doniesienia pewnego ajenta policji proces z powodu 
kazania, które ki aakijĘ miało zbrodnię zabu- 
rzenia spokojności publicznej. Ajent ów sprawdził sądo- 
wnie swoje wskazówki, i stwierdził nawet przysięgą, 
Ostateczua rozprawa jednak skonstatowała, że wyżwspo- 
mniany ajent nie był obecnym owemu kazaniu, i oka- 
zuje się, żepewien adjunkt policyjny wręczył mu spisane 
notatki z kazania, i poprostu świadczyć jak gdyby ajent 
był sam na tem kazaniu. 

(Z.) Pożary w Sądeckiem są na porządku dzien- 
nym; niema nocy, aby ogień czego nie pochłonął. Dnia 
7. b. m. zgorzały trzy kolonie w Biegonicach pod Sta- 
rym Sączem wraz z zapasami zboża. Szkoda wynosi 
przeszło 4.000 złr. Ogień powstał z podpalenia. Dnia 
10. b. m. zgorzał dom w Żabełczu, — szczęście jednak, 
że choć częściowo właściciele byli nbezpieczeni od o- 
gnia i strata choć w części się powetuje. 

— Na rzecz zakładu powiatowego dla opuszczo- 

nych chłopeów w Stanisławowie, o którym donie- 
śliśmy przed kilkoma dniami, otrzymał zarząd zakładu 
następujące dary: Od Najjaśniejszego Pana 100 złr., od 
JEksc. Agenora br, Gołuchowskiego 25 złr. (prócz tego 
dla ochronki dziewcząt także 25 złr.), od p. Głucho- 
wskiego, prezesa Rady powiatowej nadworniańskiej, ze 
składek 119 złr. 83% ot, 
Nadesłane. Szanownych członków zamiejsco- 
wych Towarzystwa bratniej pomocy w Proszkowie pro- 
simy uprzejmie o nadsyłanie wkładek na bieżące pół- 
rocze, również i wszystkich zaległości. 

Proszków w listopadzie 1868 r. 

Dyrekcja bratniej pomocy : 

Władysław Struszkiewicz, prezes. K, Rożański, kasjer. 

L. Baranowski, kurator. Settegast, protektor. 


Gospodarstwo, przemysł i handel, 


Lwów dnia 13. listopada. (Przeciętne ceny targowe), 
Mierzyca pszenicy 3 dr, 46 c., żyta 3 złr., jęczmienią 
2 złr. 40 c., owsa 1 air, 79 e., hreczki 2 adr, 42 c., 
grochu 2 złr. 87 e, kartofli 91 e, sag drzewa opało- 
wego bukowego 11 zir. 33 c., sgg drzewa SOsnowegu 
8 złr. 636., Cetuar siana 1 ar, 8 e., cetnar słomy okło- 
towej 84 c.. słomy pasznej 91 e., reszta jak było po- 
przednio. 

— Trzecie posiedzenie kongresu ziemiańskiego 
w Wiednia duia 11. b. m. odbyło się pod przewodni- 
ctwem samego ministra rolnictwa, hr. Potockiego, któ. 
ry wobec opinii jednej sekcji kongresu, że Ustanowienie 
inspektorów lub komisarzy ziemiańskich, jako facho- 
wych organów w krajach koronnych, jest zbytaczne, 
przemawiał za stosownością takich organów osobliwie 
w tych krajach, gdzie niema wcale lub dobrze org pi. 
zowanych Towarzystw rolniczych, jak n. p- w Dalmacji, 
Za tem zdaniem oświadczył się także delegat z Dalma- 
cji. Reprezentanci rządu, Weiss i Hamm, dali za- 
spokajające objaśnienia co do zakresu działania takich 
inspektorów. Przerwano posiedzeme ` sekcja zmodyfi- 
kowała podczas tego zdanie swoje ` tyle : „Jakkolwiek 
ustanowienie inspektorów ziemiańskich i komisarzy go- 
spodarczych (jako organów rządu) nie zdaje się być w 
ogóle potrzebnem, to jednak nie należy się sprzeciwiać 
ustanowieniu takowych w tych krajach, gdzie tego wy- 
magaja specjalne interesa kraju lub władze krajowe.“ 


— Po TE GUN N 
Wyraz „władze krajowe“ jest całkiem niestosowny , 
gdyż zdawałoby się, że mową tu 6 władzach rządo- 
wych. 7 F f 

Ze stylizacją sekcji zgodziło sie całe zgromadzenie 
jednogłośnie, poczem uchwalono rezolucję : „Urlopowa- 
nie żołnierzy do robót gospodarskich, osobliwie w cza- 
sie żniw, jest bardzo pożądane." 

_ Dalszy wniosek sekcji, by powoływanie rekrutów i 
landwerzystów nie odbywało sie nigdy w czasie od 1. 
sierpnią do 15. wrześuia, lecz jak dotąd w marcu, został 
cofnięty, ponieważ dotyczące postanowienie za wpły- 
wem ministerstwa rolnictwa przyjęto już do ustawy o 
obronie krajowej. | 

Następne posiedzenie nazajutrz. 


— 


Ostatnie wiadomości. 


Znane już są cyfry niektórych pozycyj bud- 
żetu wspólnego na rok przyszły. Maja one wy- 
nosić; kanelerstwo 4,180.481 złr., budżet zwy- 
czajny (ordinarium) ministerstwa wojny 81,458,477 
złr., budżet nadzwyczajny  (eztraordinarium ) 
16,225.208 złr., wspólne ministerjum finansów 
142.262 złr, Izba obrachunkowa 102.650 złr., 
koszta poboru cła 7,927,000 złr. 

Węgierska Izba deputowanych przyjęła za- 
sadnicze podstawy nowej procedury cywilnej. 

Węgierska Izba magnatów ua posiedzeniu d. 
12.|b. m. przyjęła także zasady procedury cywilnej. 
Podczas rozprawy specjalnej powstała dyskusja 
dłuższa o duchownych sądach małżeńskich, pro- 
testancey bowiem członkowie Izby domagają się 
osobnych sądów dla protestantów i żydów. Arcy- 
biskup Haynald zgadza się na to. 

Węgierska Izba poselska uzupełniła tegoż dnia 
wybory do delegacyj i przystąpiła do obrad nad 
budżetem r. 1869. | -ix d 

Palacky ogłasza w Correspondenz list do re- 
daktora tego dziennika, w którym nazywa br. 
Diirckheima publicznym oszczercą za to, że na- 
zwał! go w Radzie państwa uwodziciełem narodu 
czeskiego i zdrajcą kraju. mać = 

Wychodząca w Mnichowie Corresp. Hofmann 
oświadcza d. 12. bm. wobec przeciwnych donie- 
sień dzienników wiedeńskich, Ze ani przedtem, 
ani teraz, ani na ostatniej konferencji militarnej 
nie kwestjonowano prawa Prus do współposiada- 
nia, wspólnej administracji i załogi w twierdzach 
południowo-niemieckich. i 

Z Brukseli telegrafują do Nowej Pressy, że 
wzmianka Disraelego na bankecie u lorda-ma- 
jora Londynu o pośredniczącej roli Anglii we 
francuzko-pruskiem naprężeniu stosunków, stała 
się przedmiotem przechodnich porozumień między 
cesarzem Napoleonem, lordem. Stanleyem i lor- 
dem Clarendonem. 

W sejmie berlińskim poseł Lówe interpelo- 
wał ministerstwo, czy rząd odnowi umowę karte- 
lową z Moskwą. Minister skarbu jako reprezen- 
tant gabinetu odrzekł, iż w tej chwili nie może 
dać odpowiedzi. 

Mówią w Paryżu, że cesarzowa austrjacka 
przybędzie do Compićgne. 

Doniesieniom dzienników wiedeńskich 0 u- 
kładach, majacych na celu rewizję traktatu pa- 
ryzkiego, tndzież o zamiarze księstw Naddnnajskich 
ogłoszenia niepodległości, zaprzeczono w Paryżu 
urzędownie. 

W Bukareszcie obiega pogłoska, Ze hr. An- 
drassy miał podać projekt odstąpienia południo- 
wego Tyrolu Włochom, a w nagrodę przyłączenia 
Rumunii do Austrji. W Peszcie zaprzeczają to- 
mu jak najstanowczej. 

Jest wieść, jakoby panu Kreculesce poleco- 
cono zażądać od br. Beusta wytłumaczenia, się z 
wyrażenia, że Rumunia jest „arsenałem“. 

Midhat-basza wraca do Ruszezuku jako gu- 
bernator Bółgarji, a miejsce jego w Radzie pań- 
stwa zajmie minister skarbu, Ruszdi-basza. Por- 
ta podjęła na nowo projekt przewiezienia. na 
Kretę rodzin kreteńskich, ale bez wysłania; pe 
nie komisarza Swego. ei 

W Madrycie podpisano we czwartek na po- 
życzkę 4'/a milionów talarów. 
` = Wyszedł ukaz carski, aby w celu uzupeinie- 
nia armii i floty zarządzony był pobór rekruta w 
całem państwie po czterech ludzi z tysiąca głów. 
Pobór ma trwać od 15. stycznia do 15. lutego 
1869 r. bi | 

Jenerał Grant wracając do Washingtonu d. 
20. października, wyprosił sobie wszelkie owacje. 


coon c Eege 


Telegramy „Gazety Narodowej." 

Wiedeń d. 14. listopada. Na 
wczorajszem wieczornem posiedzeniu, lzba po- 
selska Rady państwa przyjęła w trzeciem czy- 
taniu ustawę wojskową według wniosków ko- 
misji z nieznacznemi poprawkami. Głosowanie 
było imienne; za ustawą głosowało 118, prze- 
ciw niej 29 głosów. 

Na rannem posiedzeniu odrzucono Wniosek 
mniejszości, aby Tyro] i Vorarlberg poddać pod 
ogólną ustawę wojskową, 

Paryż d 13. listopada. Parie do- 
nosi, że Organizacja kadrów gwardji narodo- 
wej do dnia 1. lutego 4869 r. skończona be: 
dzie w całej Franuji. 

Gaulois donosi, że przy składkach na po- 
mnik dla Baudina chodzi nietylko © pozór, 
ale że jest w tem ukryty rzeczywisty spisek, 
którego naczelnicy są znani. ` Zapowiada dalej, 
Że ustawa o bezpieczeństwie pubiicznem zasto- 
sowana będzie z całą surowością w tym wy- 
padku. A 

Madryt d. 43. listopada. Manifest, 
wydany przez zgromadzenie, które odbyło się 
u Olozagi, konstatuje, że demokracja hiszpań- 


ska zrzeka się republikańskiej formy rządu i 


oświadcza się za formą monarchiczną. 
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sa s uma 15. listopada 1868, godz. 2. 


~ mn. — popołudniu. 

Wiedeń. Pożyczką bczpodatkowa 59.50. Akcie 
Karola Ludwika 213,—, Kolej siedmiogrodzka 147,—. 
Kolej południowa 185.80, Kolej alfóldzka 149.—. Kolej 
państwowa 275.60. Kolej lwowsko-czerniowiecka 172.—, 
Kolej fllnfkirch. 159.75. Kolej północna 193.25, Kolej 
Rudolfa 140.75. Kolej Franciszka Józefa 160.25. Gali- 
cyjskie oblig. imdemnizacyjne 66.25, Losy 1864 r. 102.50. 
Napoleondor 9.32%. , Pruski kurant 1.421, Usposobie- 
nie mdłe. 


Kursa z dnia 18. listopada 4868, godz. 6. 
min. 15 popołudniu, 


Wieden. Pożyczka bezpodatkową 59.80. Akcje 
kredytowe 223,70. Akcje banku  anglo-austr. 164.75. 
Akcje zakładu zastawniczego 140.25. Akcje Karola Lu- 
dwika 213.90. Kolej południowa 185.30. Kolej alfoldz- 
ks 149.—, Kolej państwowa 275.80. Kolej Rudolfa 
141.—. [Losy 1860 roku 87.80. Napeleondor 94.31 
Kolej Elżbiety 170,25. Akcje banku nar. 826.—, Uspo- 
sobienie spokojne. 5 

Paryż. Renia 3%, 71.72, , A 

Wroclaw. Pszenica 83. Żyto 68. Owies 42. Rze- 
pak zimowy 192. Koniczyna —. 

Berlin. Moskiewskie banknoty 83%,, Akcje kre- 
dytowe 96%. Lombardy 107% Galicyjska kolej 93—, 
Kolej państwowa 159%. Wiedeń —,—. Pszenica —. — 
Żyto Däi, Owies 341,.  Usposobienie stałe. 
KEE EE 


Kur 


Teiegrafowany kars wiedenski 
z dnia 15. listopada. 

Oblig.dług.państ.5%, na 100 zł. m. k. 
Pożycz, nar.1854 5% za 100 zł. m. k. 
Losy z roku 1860 . . . » » «. 
Akcje banku nar. . « « : « 
„  Towarzyst. kred. na 200 gł. 
Londyn 10 fnt., sterlingów , « i 


Dnkaty cesarskie sztuka . . 
Srehro za 100 zł. w. a. , 


Płacą 
„Wieden 12. listopada. zł. | et. 
© Metaliki na wal. austr. . . . „| DUU 
„ Pożyczka narod. , w e e «| 63170 
m, Metaliki na m. k. . e... „| 58/20 
„- Obl. ind. niż. austr. . . . . . „| 86/50 
lm n węgierskie. . . . . „| 75/25 
Sib „ chor.isław. . . . . „| 77100 
"OLA „ galicyjskie. . . . . 66140 
„3 „ bukowińskie „ . . . „| 66/00 
4.5 „ Biedmiogrod, » -+ . „| 71/00 
b l dag y: d i 
Obligacje gal. pożyczki głodowej z 
Wad . Ą ` NM Zeg (JC 
Losy poź. z r. 1839 (całe Pe, FARIT 
e Lo „ 1854 Sa 250 złr. 4%. | 81|50 
a e „ 1860 po 100 złr. 5%,. | 95 75 
V » n 1864 po 100 złr. . . |102)50 
$ „ śrabrnej z r. 1864 . . . „| 70/09 
TĘ: » zr. 1865 . . . „| 72|50 
„ zakładu kredyt. po 100 złr. [141/75 
„ ks. Esterhazego : «=. . . . „|160|00 
„ kB. SAM 1 0 0  . S a 
„bro Paliw e eege g e $ 32100 
KR ks. Klary « e « «u « e ev el 35 50 
-„ hr. St. Genois . . ese. 34100 
„ ks. Windisohgratz © « e . „| 22 50 
„ hr. Waldstein . s e « « . „| 21/50 
` Rudolfa CR Aana 21 ', 660% 4%] 13 50 


Listy Bastawne. 


Banku narodowego , 
w E p us «2. . «| 97109 
w walucie austr. J ~ ..» „| 92/50 
Galic. Zakł. kred. 4% . o o © © el 73/75 
Gal. bank hipoteczn o a e «ef 86/25 
Austr. Zakiadu kred. ziem. . . . » {102/25 


Akeje banków i przem. 
Banku narod. austr. » e . » » » © [827/00 
anglo-austr «a « »„ » e e -]169[00 
Zakł. kred. dla h. i przem. po 200zł, [224/10 
Kolei półn+ Ferdynanda . . - 2. « |qy35| 00 
„ Karola Ludwika . . « . - e |200|50 
czerniowieckiej , « e « wx 1472100 


Prior. kolei Kar. Lud. za 100 I. emis. | 97|09 

a a lw.czern. za 100 (1667). | 82100 

Kursa zagraniczne, 
(3-miesięczne,) 

Na leoniory Bia Ä E [Pp o e 9/32! 
Co 100 złr. DE a » 2 „ „ „Ą 97 KS 
Frankf, n. M. 100 . . . « . . e 97190 
Hamb. 100 mark. . . , . «. . `. f 86/35 
Londyn 30 Dt, s.s » «a + » © „|116/80 
Paryż 100 frank.. « . voes. „| 46140 


Paryń 12. listopada. 
Renta EK a: mk a 


"CENNIK" GIEŁDY, 


we Lwowie dnia 13. listopada. 
L Ażcje za sztukę. 

Kolei gal. Kar. Ludw. . . . 
Kolei Lwow. Częrm. s ,.. . 
Banku hyp. galić. . « « » . 
Kolej Lwów-Czern.-Jassy . . . 
II. Listy zastawne Za Tou 
Tow. kred. gal. m. k. DI Kg? 
Tow. kred. gal. w. a.>$5,. « . » 
Banku hypot. galic, Dasani Sg 


DI. Obligi za 100 złr. 


fndemnizacyjne galie. . . . . . „| 66/90 62/25 
nto. 7 Wk. krakow. „ . . » Į 00/00 o 50 
dtto. Ks. bukowiń. . . . „| 00/00 A 00 

Pożyczki głodom. z r. 1866 . . . . {100/00 200 25 

Pierw. kol. gal. K* L.I.em.. . . „| 00/00 a 00 

dtto Së Wi D em.. . KOMA 00 

0 w. (ćzern. - 
E L emisji . . . .| 74|00 | 75150 
dtto dtto dtto L. dtto . . . „| 00/00 | 0000 
IV. Monety. 

Dukat holenderski `, . . oo . .] 5|44 5149 

Dukat GeSATBki „ » e Cu bes 5/47 5 52 

Napoleond'or  . e « « « * . . „f 9/80 DEI 

Półimperjał rosyjski Wiesen e 9140 9|50 

web srebrny Ae BE SE, 1176 1180 

tto papierow O a + « « © >| 1159 1 

Banknoty. pol. za 100zł.pol.. . .| oolog * d p 

Talar pruski srebrny „ . . «sue „| 00 00 ool05 

Pruskie bilety kasowe . . ... „| 1 "A gut 

Srebro m + ME ` NK 
Sprzedano: Akcję kolei Balic, Karola Ludwika po 


212,75 do 213. Obligi indem 
Koniczyna korzec 180 fut. 
pada.) 


nizacyjne galie. po 66,85— 
nętto po 45 złr, (koniec listo- 


Pociągi kolei żej j i 
aznej Karola Ludwika: 
Odchodzą ze Lwowa. , o god. 5 minut 10 rano. 


w — zo iv 0 5 , 20 wieczór: 
n 4 Krakowa . o z 10 „ OO rano. 

n aAa H a d wieczór. 
Przychodzą do Lwowa o "sg „ U wieczór. 
n D k 71300 aGS „ 382 rano. 

n do Krakowa.o + 2 „ 54% popołu. 
» U av 6 o ID rano. 


MN n 
Pociągi kolei żel. Lwowsko-Czerniowieckiej. 


Udchodzą ze Lwowa . =- og.10 m. — rano: 
Läim a + « pos 0 „ 10 „ — wieczór. 
” z Czerniowiec s» Os 6 „ 25 rano. 

D d u elio. O a E om0 WIECZÓr. 
Przychodzą do Lwowa. : . . pe 5 » — rano, 
ats Lieft iers De BD „ — wieczór, 

* do Czerniowiec . Oe 8 „ — rano. 

H a sees De 8 „ 14 wieczór 


femme 


A GAZETA NARODOWA z dnia 14. Listopada 1868. 


[ll TW zac z ww y gesais M "WE PUEA CERS Rettung 19. EWY ER ER 5 
WF zniżone ceny ksiażek g || 0050000000 i” GŁÓWNY SKŁAD 


Wybór najulubieńszych i najlepszych książek, surduty zimowe ; : 


Dzieła klasyczne, e dzieła prząpyszne sztuki, staloryty dobry towar, a robota najsu- 7 I ? 
i bełetrystyczne itp. I f mienniejsza ' ; 


nowe, poprawne, kompletne egzemplarze!! e 
i po bajecznie zniżonych cenach!!! | Gei mir. la, Së EA 
j Futra do podróży 


p" 
BE" Nener grosser Hand-Atlas der ganzen Erde vom Dr.Kiepert — Graff ete. (Wei | g p ot 1 ` 
podbite szopami lub rysiami < MELANGE de PARIS e 
za zir BO, zg | | |» - ; ) 
e 
Ea 
== 


Baukunst, Bildhaaerei etc., in den verschiedenen Perioden und Scholen der Kunst, gros. 
Prachtwerk in Quart, mit ee. 60 grossen, sauber ausgefiibrten Stahlstichen, eleg. gebd., 
nur 5 Hl — 1) Kórner's sammtliche Werke, voilstiiudigste Ausg., 1868, herausg. V. Strek- 
fus, feimstes rapier wit Stanlst., 2) Lessing's Werke, beide zus. nur 2, fl! — Grosses 
vollstandigee Conversations-Lexicon, neueste Auflage, in 15 starken Lexicon-Octavbänden, 
A—Z, statt 30 f. nur 12 DI — Byron's complet Works, iu fiye Volumes, mit feinsten 
englischen Stahlstichen, nur 3 9.1 — Papulaire Naturgeschichte aller Reiche, 728 gr. Oc- 
tavseiteu stars, mit 284 Illustrationen, nur 2%, BI — Mayer's. Universum, barihmtes 
Pracht-Knpferwerk, mit den hunderten Stahlstich*n, beste Oetav-Ausgabe in 6 Pracht- 
Einbäaden, mit Vergoldnug. zus. nur 6 fl! — Sehiller's siimmtl. Werke, vollständige 
Ausgabe, mit Portraits, in 6 sebr eleganten und mit Gold verzierten Einbiinden, nur 4fi.! 
— Blanes Handbuch ang der Natur nnd Geschic te der Erde und ihrer Bewobuer, Tte 
Autl., herausg, Ve Diesterweg. in 3 grossen starken Octnyvhdnden, mit 106 Abbildungen, 
stat: 10 A. nur 5 fi. — 1) Mysterien der Klóster von Neapel, oder Mamoiren einer Bene- 
diktiner Nonne, mit Bortrait, 2) lilustrirte Auge leusatamiung. herausg. von dan belieb- 
testen Sehriftstellern der Neuzeit. 2 Bd. mit 16 der feinsten Stnhlstiche, beide Werke 
zus. nur 3 f.! — Die Reise um die Welt. Bibliothek der Vorziiglichtten neneren Reise- 
peschreibungen ES: mit 24 Pracht-5t blstichen nnd Farhendruckbildern ete., gr. Octav, 
feinstes Papier, elegant, nur 2 HI — t) Opern-Album, Sammlung von 59 d-r beliebtest=n 
neuesten Opern- Melodien tür das Pianoforte, sehr eleg. auszestattet, 2) Tanz-Album fir 
1868, die neuesten beliebtesten Tänze für Pianoforte enthaltend: beide zus. nur 4 A. — 
Mastrirte Mythologie aller Völker der Erde, 10 Bände, mit sebr vielen Illustrationen, nnr 
1/2 A! — Dr. Heinrich, Rathgeber aller Gechlecht kraukheiten und Schwächen: nebst 
Heilung dereełben (Yersiegelt), 2 f.l -- Ramberg. Till Eulenspiegel, grosses Prachtkapfer- 
werk m Aa Blitteru (Quer-Quart), mit Text, nach der Jąurmarkts-Ausgabe, eleg. nur 
5f! — 1) Góthe's Werke, Uotta'sche Ans. 12 Bände, 2) Gallerie zn Góthe's Faust- 
in 12 Bińttern (Photographien), 3) Dr. Künzel, Hausschatz deutscher Prosa von den äl- 
testen Zeiten bis zur Grzenwast, in 3 «exikon-Octavbdn., alle 3 Werke zusammen nur 
8 f! — Reichenbaeh's_ illustr. Naturgeschichte, flie die Jugend, und Bósche's Reisen in 


nastgpnie jak najtańsze : 


Surduty zimowe krótkie , od złr. 6 do złr, 14 
Surduty zimowa w dobrym 


mar, geographisches Institut), 43ste Anfizge, iu Wk- 50 meisterhaf: ausgezeichneten un- 
funt po 3 zfr. 50 et. 
1 


gemein deutlichen Karten, in yróstem Imperial-Folio Format, elegant und dauerhaft gebad. 
2978 2—6 Frydryk Schubuth | z 


nur 12 f- 6. W.! (Wetth das Dreifache!!) — Dr. Menzel. Die Kunstwerke des Alterthums, 
we Lwowie,/w. rynku, 


das Gesammtgebiet der bildenden Kunst umfassend, enthaltend die Werke der Malerei , 
i zeg 
FL SWIECGC WOSKOWYCH 


HIOQO 4d 


gatunku . , . „5. ou žir, 14 do zie. 30 


Palta , od złr. R da zir, 28 


Surduty myśliwskie | . . od złr. 6 do ac 29 
Surduty jesienne « . . . ud zi. 6 do złr. 26 


szlalfoki , zeg E od złr- 8 do ztr. d 
| Baje do podróży z kapuzami od ir, H do zir. 30 
Futra do podróży . "1. od zir. 30 do zl. 120 


Futra do wychodu na :miasto od złe, 40 do zł. 200 

Spodnie zimowe - : od złr 4 do ztr. 14 

Kamizelki rozmaite . , ` od air 250 do ir. 10 
jak najmocniej zalecamy 


w magazynie sukni 


firmy ` 2708 124 200 


Keller ó Alt, 


I Wien, Graben Nr. 3. 1. Stock, 
zum „Stock im Eisen“, 
ek, der Kärntnerstrasse. 


[EE ere e mmm 
Milion 780.920 gułdenów w 44.000 wygranych =- ES 


Zawiera nowa wielka loterja frankfurcka. Do ciągnienia pierwszej klasy można IO E 
dostać losów i kosztuje jeden cały los 6 złr., półlosu 3 złr.,ćwierćlosu Lé złr. w. a, 
Polecenia uprasza się jak najspieszniej nadsyłać pud adresem: 3023 2—9 


M. Morenz in Frankfart a. M. 
Rurki przeciw astmie, 


aptekarza Zevasseur, 


Codzień świeże 
winogrona ` feslawskie 
otrzymuje handel 


d F. Klema Wdowy 


um Zamówienia z podaniem objętości pier- 
R si (dokola piersi i pleców), objętości w sia- 
nm (GRA korpusu), wysokości w kroku 
(ściśle od kroku aż do ziemi) wykonuje się su- 
jmieunia i dołącza się kwit gwarancyjny, w 
którym oświadczamy, ża sprowadzane od nas su- 


leczą rychło 1 niezawodnie najuporczywsze 
astmy. — Dostać można w Paryżu przy nli-. 


Brasilien, bede zus. nur 2 fi.! — Lóbe's Laud virthschaft, 70) grosse Oetavsetten Text, ski ach" ZA Riis na- cy de la Monnaie 19, w Krakowie n p. Mi- 
mit 300 Illustrationen: nur 2 9.1 — Die Wiener Gemólde-Gallerien (Belvedere — Kater mag, Przenoszona suknie, a mianowicie 200 prze- we Lw owie czyńskiego, we Lwowie u Piotra Miko- 
hazy — Liechtenstein ete. ete,), grosses brillantes Pravut-Kupferwerk mit p$- 108 der | | noszonych już surdutów zimow ych sprzeda- -034 2—2 | Iascha. 2899 4—9 
temsten Stahistiche (Kunstbiatter des Österr. Lloyd in Triest,) mit vollsrandig erklären | fjemy bardzo tania mniej zamożnym.  anywani 
dem kunstgeschichtiichea Text von Perger, in 3 grossen starken Quartbdn., nur 12 f.! | È wszystiego za gotówkę. tudzież zważywszy « że 
Zare ` das Vierfache() — Die Knnstschitze Venedigs Gallerie der e "Lada bäige mamy bezpośrednia stosunki z fabrykami krajowe” 
ca! Malerei, mic deg schönsten Pracht-Stabistichea, dito, vom Lloyd in Triest, | mi i zagraniczni a następnia postępniąc BIS ; 
e e Pecht, Quart, dito, nar 12 f.! — 1) Die sieben Cardinaltugenden, 4 Gänge E 1l- Me, ażóby GE, | dodania ci Jh "a Wyborna, i powszechnie uznaną 

iawonen, 2) Die Nonne, 2 Bde.. (Diese beiden äusserst spannenden Romane haben iu wieje bn aj tamie ji zadosyć ect, K E E 
paut Kuropa sesseruraeutliches Anfsehen erregt) zns. nur 3 f.l! — Dr. Zimmermann. Das poważaniem 


Weltall, grosses naturhiątorisches Prachtwerk, 712 grosse Octavseiten Text, feinstes Ve- | HReller 6. Alt Ktuatol Nr. 3, 1. Stock B EPEE 5 

liop ‘pier, mit vielen hunderten Illnstrationen, 'sehr siegant, statt 8 f. nur 2%, fi! — Die ) e gl ra = | m | | m i E KE z LS 

Sehatze der deutschen National-Literatur in Wort und Bild, grosses Pracht-Knpferwerk, zum „Stock im Eisen*. ZA garg a RE 
S z tegorocznych zbiorów — zaleca 


umc MO fsinen lllustratjonen, gross Kulio, unter Mitwirkung von Gutzkow, Palleske, Brach- 
Vogel eic, 300 Fetten stark, nur 2 f.! — Geschichte der franz. Kaisergarde Napoleons, 


U 

mit 180 prachtvoll ausgefiihrten Illustrationen, grosse colorirte Militsirtruppen- und Uni- : s.. zr 
formbilder e ene Tesien Ocina ern SHEI datatwówE. narra Wi > Un: aświadczam niniejązem, iż l A az i H 0 d C W r 
er dem Schleier der Nacht, Berliner Sittenroman, 4 Bde., mit llustrationen, nnr |= o gon), Ce 
1) Bórne's Werke, sehr eleg. ausgestattet, beste Gesammtausgabe in 12 starkeu Oetabdn., skład Syropu mego we | i z 
Yelmpayier mit Portrait. 2) Saphir's ausgewählte hnmoristische Schriften mit Portrait, I ie jedyni lac Katedralny l. 25) 
nad Og ać f! Ca SCH Kunpferstiche, in getreuester ki” ELIA Let Mis „wowie Jedynie panu Sansinski po złr. 4 et. 50 

„ nur 6 HI Kaiser Joseph Il, Prachtwer« mit 80 Hllustrat., Velinpapier, . a e e p ` DRE b dg? 
gr. Octavseiten Text, our 2 ALI d Shakespeare's siimmtl. Werke, neuste deutsche Ansga Piotrowi Mikolaszowi sy gedet D b czyli coli 


Ce be A mA feinen Stahlstichen iu reich watyoldocon ra ch Wolfgang o ł kj Mandarin „ „9 
nzel, Sammlung : ü ilgli chte und Volkslieder aller Na- p i h A- d 
tionen, 800 Gët, en ee Ze AA A tur 5%, fl! — Der persönliche POWIEFZY Am ei A owy" wprost „| Powyższe gatanki wyszczególniają się przy stosunkowo niskiej cenie 
Schutz, mit anatomischen Abbildungen (versiegelt), nor 2 fi. — Feierstundeu, beliebtes z Florencji do niego nadselam. przewybornym smakiem i zapachem. d 2136 15—? 
grog Pinchon | nnter Mitwirkung der ersten ek a hR p Ohundenten see “Ye £ k, Próbki tych herbat udzielają się tak w miejscu, 
prianugen und Kunstblittern (Pracht-Stahlstiche nnd Farbendrucke), £ Starke Bande, ` z Ke iak i inc] i i ZW Z 
grósstes (jnartformąt, eleg, zna, éi 3%, f |. Chevalier Faublas, dia grosse vollständige Profesor Girolamo Pagliano Š : jak i na prowincję bezplatnie. 
deutsche Fracht-Ausgabe in 2 Bänden, 5 fl — 1) Kaltschmidt's Fremdwörterbuch, 1868, 
Cirer 20.C00 W örter enthaltend, 2) Schmidt's Wö terbuch der deutschen Sprache, ca. 80u 2909 5—1 
Octavseiten stark, 3) Conversativnsbuch in drei >prachen. w ów zyk wee de Castres, 
allc drei Werke zasammen nur 2%, HI — Bibliothek historiseher Romane, Original: omane Bad iani 
beliebter deutscher Schriftsteller. 10 starke Uctavbindc, statt 30 A. aur 3 t.! — Jackel rzeszło 30 lat istnienia d | 


U 
Leben und Wirken Dr. Martin Luther's, 3 Bäude (Schillerformat) mit 22 feinsten Stahlati- ege 
chen nur 2 fl.! — Dr. Wendt. Rnasisches Leben (sebr interersant), 4 grosse Octavbiinde, | . ETO RENIE GO 
nur 2 f.! —- 1) Zschocke's kumoristische Novellen, ia 3 Octavybindeo, dis nenesta Auflage. 8 WM 


2) Laugbein's Gedichte, beide Werke zns. nur 3 1.! — Das Weltall, Bibliothek der ge- d Wd E deet ZA ege ` D 

í A ` SW h VS 0 Abbil- Aprohowany przez takultet medyczny we Lwowie i a. k. gnhecninm Galicji, tndzież przez ces, rosyjskie kol egium gubernii 

Fer 05 ja U w ene Ba La wołyńskiej, dla nadzwyczajnej skuteczności w rozmaitych chorobach i cierpieniach; upowążnieniem komisji rządowej spraw wewnę- 
We Le Bibliothok dent h Clas ker. 60 Bdchn., mit den Portraits in Stahlst., | rznych i policji królestwa Polskiago, po dokładam przzk>naniu się o zbawiennyaa skatkach na chorych w łazaretach warszawskich 
RE entscher UlaSSIKBr, dé mn? ’ | lubelskich i innych, na mocy raporta rady ogólnej lekassziej do sprządaży uprawnionym zosiał. — Od lat kilku również w c. k la 


del 


znsammen nar 2 fl! 6. W. WW e e = AM F E È ? 
Gratysowe "ege dodają się. do zamówień „od 10 air. poozawezy: do | meag an op zadal tgo balsamu w caig El o oaowazym eas czasie ministerstwo spraw wewng 
syczne ił ZAPORISMEYCH zamowień _ eg, el KAR zabawia Auf 0, FAB Tea niezrównany, przez różne Dowarzystwa uczone aprobowany i zalecany, i dla zadziwiającej skuteczności w rozmaitych 
yez p. słabościach, mianowicie: przeciw osładienin nerwów, kurczowi, reumatyzmowi, gośćcowi, igrenie, Szumowi w uszach, szkorbutowi 


SS UWAGA. 29 Wszelkie polecenia uskutecznia się niezwłocznie najściślej | ` ZE z ; kat Aaii abea ka diza det A 3 d ec ës 
Upraszamy a udawgnie sie wprost pod Afresum; Eaport-Buchhandlung von WA „Ło w kraju i za granica używany Środek, bez reklam i pochwałeęk z każdy niem niezbędniejszym i poszukiwań 


Glog aU Junior, i Jako środek hygieniczno-toaletowy zajmuje także balsam ten niepospolite miejsce, używany w małej ilości z wodą nietylko 

on e E piegi niszczy i opalenie od stońca catkowicie zdejmuje, ale skórę w czerstwości zachowuje i marszczki gładzi. — Do płnkania nst 

Rocher Ex DO rteur in Hambur adr z wodą użyty dziąsła wzmacnia, zęby od psucia, a szczególnie od tak zwanej caries zachowuje, nieprzyjemny wreszcie odór nst 
i & 1-1 upału ddala. 

NWeuerwall 66. a. | „5028 Ca Tygodnik. wychudzący w Wiedniu p. t. „Zeitschrift fur gerichtliche Medizin, ' ójeniliche Gesundheitspfege und ` Medizinalgasetzgedung* 


Ponieważ za pobrani-'m pocztowem ztąd do państwa aastrjackiegu posyłać nie wolno, | umieścił w Nr. 5. z r. 1868 o tym halsamie uastępujace zdanie: „Balsam Veroriniego*, z pierwiastków roślinnych, olejnych i wysko- 
Upraszamy więc z zamówieniem o przysyłanie należytości w banknotach austrjackich. kowych eener? szłądający się środek, rozbieraliśmy chamicznie i znależliśny go zupełnie czystym, niu szkodliwego dla organizma 
LI "EE LEE PORA ML niezawierającym; przeciwnie balsam ten z powodu składowych swych części w reumątyzmie, u6Wwralgiach i bolach kaurczuwyeh , z6- 
wnętrznie użyty skuteczniejszy jast od wszystnich leków kojących. Puchlina i bole we wszystkich rodzajach reumatyzmu ustgpuja 
przy użyciutego balsamu nawet wnajaporczywszych razach w krótkim ezasie. Podobależ g4czególniej skutecznym jest balsam pomienio- 
ny ua szkorbutyczne rozmiękczenia dziąseł. Nader zbawiennie driata „Balsam Veturiniego jako kosmetyk. Nadaje on płci, jak się o tem 
wielokrotnie mieliśmy sposobność przekonać, szezególniejszą świeżosć, miękkość i pulchność, niszczy przyszcze, łuszcz skórny i trąd 

Zaszczytne i nadąr korzystne zajwiadczeaia najznaczuiejszych lekarzy, w nrzędowo legalizowanych odpisach przejrzeć możne 
w głównych składach. 


BE (3 I e | "Mag 
sæ Lierpiący na nogi, S” 
i w ogóle chcący zachować nogi od bolu i odmrożenia, nabyć mogę najodpu- 
| wiedniejsze celowi, elegancko i dohrze zrobione 


€D bu ee Ber wiAimanbww € 


Składygłówne atrzymają: 
DW Agram A. Geybek. — W Altonie triester, =- W Arad J. Szacka, — W Baja B. Pollermaun. +- W Hecskerak Kellacr i Heydeger. — W Bernie Schottola i 
„ De- 


e ps O zd? f EEN E er i I í 
i nropatschek. — W Bułsku Johany. — W Bacaceszcie D Grazil, unt — W Czerniowcach I. Schalirch. — W Debreczynia F. Gólti i Fr. Borsos — W 
w składzie fabryczny m obu wia Mos — W Fünfkirchen F. Kun L w 'Galacza J. A. Qikiarski, — W Gracu J. P tegleitnar el kret AE EZ J. Molnar. — W Hamburgu G. Voss i L. J 
wa DPI ech tere Liuzać Vialy th i wyj. =>WPYŁMZ ike PÓNACCEREWA wowie A> tililasca ja Blkolęrojąi z doc ita wo A 
IB o FRIED Ww Wiedniu, Stadt Adlergassse Nr I. Medwedzky. — W Neusatz K, Schreibar i GOR. Grossiagor, — W Nowym Jorku Harendsohn, — W Ołomnńcu Gehrhauser. — W Opawie A. Hanke, — W Panciova B. D 
„M mak Nikolics i Sp. — W Paszcie J. Tórek i A. Tnalmayer i Spółka. — W Pradze W. Krausner, R. Fraguer, S. Fürst i Fr. Vsetecka. — W Presshurgu A. Fr. Heinrizi, — W 
Buty imęzkie, pilśniowe na po- zir. et. Oboówie damskie, Rzeszowie p. Schaitter i Spółka. — W Salzburgu J. Hinterhuber i G. Borahold. — W Szegedynie ji, i A. Kovacs. — W  Temeswatza Pocher, oth, Kraul i Beogradaa 
dwójnych podeszwach ` 5 = e a r - W Whasingtonie J. Lasser. — W Werszetz 3. Herzog. — W Warszawio W. Góra. — W Wiedniu Fr. Pleban, J. D. Pohlmannn, H Nenstaia. J. Voigt i J. Weiss 
lr k H laki i Pilsniowe, 12“ głębokie, skórką ma- złr. ct. i Pojedyncze składy mają: W 
Ea od Zał | towa obłożone, ną jednej W Backey H. Pórk. — W Borladzie M. Hrattnar, - W Barnie E. Pis, — W Bialej R. Fialkowski. — W Bilsku J. Hanka i A, Stañko. — W Bóhrce Czernik 
ma podw.podeszwie . oc Beie podeszwie . 5 P . 4 — - W Hochni P, Niedzielski i Dotkowski. — W Bolorodczanach Krzywobłocki, — Wi Borszczowie Niemczowski. — W Rotuszanach E. Pollaczek. — W Brodach Gomuliń 
Pilśniowe, okładanę skórką cielęcą, Nk P ski i Kióber. — W Bruck Wittmann. — W Brzeżanach E. Moerl, Fadeahecht i Zmiakowski. — W Rrzostku Zieniawicz. — W Buczaczu Kerczeli W, Lewicki. — W Budzia 
na podwójnej podeszwie . 6 —|Pilśniowe, skórą lakier, okładane na węgierskiej L. Bakacz. — W Barsztynia Noe), — W Cieszynia J. Schróder. — W Cilli Baumbach. — W Czortkowie M. Fränkel. — W Dambicy J. Masłowski, — W Dro- 
Pilśniowe rosyjsk. lakierem okłada- jednej podeszwie . . bës nobyczu Kleczkowski, — W Dzikowie N. Girzyàski, — W Eitordiug Bull, — W Folticzeni G, Worcel. — W Freibergu Kosta i Bochumióski, — W Bretstadsis Ji Sziliner 
YSK. ją A łysa sp — W Glinianach N. P. Helm, — W Gorlicach W. Rogawski — W Gródku Tomaszewski i Praszil, — W Ħall K. Richter. — W Hamburgu L. Krüger, William et Robert 
... „ne na podw. podeszwie , 2 —]|Pilśniowe, wysok. bnciki wyżej kostek, sohn, Solcher, Brenner. — W Husiatynie gal. F. Michalewicz, — W Horodence J, Neuberg. — W Iglawie Y. Inderka. — W Jarosławia J. Kohm. — W Jesla R. kalch. — 
Pilsniowe głęboxie na 12 okładane skó ka matową okładaue, na W Jhwnrawie Lachowica. — W KI ekenin gea — w KE Po al ai fe Ww Teen, SALI. — v bazowa Ne ei — Kl CM d 
i inej jinej i i icz, — "nia È le. — owej A. gek), — y Ed. ig. — d cu Feresz, +- rakowia arti, iczyński i Stoe 
gi Zeen 6 ger éi A 8 —|pilśni ICH "ce e d See ij W. EEE W. E, W Krośnie e Pik = W Krościenku J. Englander, © W Kroman J. Amort. — W Kreszezowieneh Steblik, — W Leżajsku CH 
e p Ge 2 en, Si s Z Pilśniowe, wysokie, lakierem ` o resch, — W Limanowie J. Haverlaud, — W Lubaczowie Frankowski. -- W Łopatynie Grünfeld. — We Lwowis Ebenberger, Torosiewicz, ONAR po złotym stomem Dr. 
Cielęce buciki męzkie na podwójnej kładane, na podw. podeszwie 6 ;50 Zarzycki, A. Horn, Kleina Wduwa, A. Bogdanowicz, J. Reiss. W Królikowski. bracia Pazowscy, H, et M. Múller, K, Batłaban, Fr. Ehrlich. — W Lisku Barański — w 
podeszwie e S . 5 i: doe dod sf] Łańcucie Swoboda. — W Marburgu Bancalaci. — W Mielcu W Satkowski. — W Mościskach J, Szalbot. — W Nowym Targi K. Laur. — W Nyamtz A. Dylski — W O-, 
Z rosyjskiego juchtu lakierowane na Pilšniowe, wygodoe do domu, ip, 1, 2 30) | zwięcimie Grysieeki i Datkowski, — W Pettau Beumeister. — W Pilznie E. Kahler i J. peithner. — W Podiebrad E. Hellich, — W Preran A, Kramar. — W Przemyślu 
dwójnej pod i 50|Sukiennue, okładane skórą matową 3 — Bayer, Koztowski, Nahlik i Machalski, — W Przemyślanach Międlicki, — W Przeworsku P Świtalski, - W Radzechowie A. Jaśkiawicz. — W Rawia Disti, — W Razdole, 
be y "és Eet be 6 ki d d ô Kronherger. — W Radowcach 1 Schniirch. — W Rozwadowie Marecki. — ë MM Mowie p. E- auli wianie T DANE WI Wdowa. — w Samhorza K p ripa i 
J i P E ` GE TM e I P i 3 "H € G MEL Skot 3 ` KE ` F s A 
EPI Bodószwę” EL A eg Musee", `. ` u al (Ech, rer mt WEE E E EEN 
Gi Y "PEM 3 4 3 — W Stej i i il — W Strumieniu Różycki, — tryju Krzyżanowski, — W Szen Zajączkowski, — W Suczawie Rotisat i Langer. — W Tarnopolu 
ancowane obłożone skórk l ` H W Steier J. Stiegler i A. Beil, — W Strumieniu Kóżycki. — W Stryl d - a 
0 a TAS EET Sukienne dla dzieei, skórką matową A. Morawetz, Soter i Zelner, Buchelt: — W Tarnowie (zemaoryński i W. T. X. Wielogdrski. — w Trembow i St. Lipnicki. — W Turca M. Piatak. — W Tyśmieniey Nę- 
lakierowane „na podwójnej po- okłądane R e 1129 cht, — W Unchost J. Baren, — W Wadowicach Uhma i I. Pohl. — w Wels F. Vielguth. — W Wieliczce F. J. Wontorek. — W Zalaszczykach J. Kodręhski. — W Żatacza 
Bud deszwie ai ` e Ś 3 50 Pilśniowat bite gliżowe m kio 1 Winnicki. — W Złoczowie Pattesch i W. Korkus. — W Zmigrodzie vi E gi w Ró eta > -= W Żurawnie Postępski, w Drohobyczu Ludwik Dohrzyński, w 
umowe, w odne, suki A 6, bite, ne d ezki Së Brodach aptekarz E. Griinspan, w Zborowie aptak. Jan Gotsoner, W podhajcach Maurycy Fayryco" r R ua l 3 
5 We. Mame j de, Ste w Ą ” damskie — 8 PP. Przedsiębiorcy, którzyby sobie życzyłi mieć ten balsam W Swoim składzie, raczą się zgłosić do jednego z Gë 
odróżne berlan : - i składów wyżej wymienionych lub wprost do podpisanego. r Ze 
1.50) H "e 80 ct., 1 złr. 25 et |Damskie berlacze, po ~ Go SA We) Cena dla Austrji jednej flaszeczki 1 zir, 50 ct. KA Niemiec 1 pruski talar. — Rosji 1 rubel w srebrze. — Auglii 3 szylingi. 
— Francji 4 franki. — Turcji 20 piastrów. — Ameryki 1/4 dolara. a Felix Mizerski, 
Linie w ohak crash rysuaku oznaczają, jak przy zamó- Każdy flakonik opatrzony moją pierzęcią i własnoręcznym podpisem. we Lwowie, ulica Szeroka Nr. 554%, 


e wieniach z prowincji ma być miara wzięta, by otrzymać według 

życzenia dogodne obuwia, a to ` od końca palców aż do pięty, objętość podhi- 
cia i w zgięciu nogi przez piętę. 
SÉ Ważna dla wszystkich są moje nieprzemakalna podeszwy pil- 
śniowa jako wkładki do obuwia: para damskich po 30 ctw, męzkich po 35 
ctw Kupione u mnie obuwie, któreby z jakiegokolwiek powodu niedogodne 
było, obowiązuję się wymieniać na inne, dogodne. 


Filia Banku aneielsko-austrjackiego we Lwowie 


e podaje do powszechnej wiadomości, że 
Niłecarnie parowe j lokomobile, żniwiarki Samuelsohna i począwszy od dnia f, listopada 1867 


Spółki, siewniki Szerokorzutne systemów Garotta i Smytha, T K ç WE 


ge, maszyny do przetrzągania i gromadzenia siana, bro- 0 wi 
KI ny i pługi J. ¥. Howarda, młocarnie ręczne i z kieratami, | i 
młynki do śratowanią od 15 złr, począwszy, słeezkar- 0 
SSC nie, młynki do czySZczenią zboża, terlice i maszy- ] 


ny czyszczące konopie z Paździerzy, jakoteż wszelkie w z ośmiodniowem wypowiedzeniem wydaje, i od wszystkich w obiegu będących 


zakres gospodarstwa rolnego wchodzące przodek Irca, zaręczająe za najsumienniejsze z 
DSYGrAĆ ba zassdkeer ych 


takowych wykonanie, FABRYKA MASZYN ROLN:CZYCH 
(ak. Cenniki posyłają się bezpłatnie franko. -æa 2705 293—9 ` 2765 14—26 z dniem powyższym 4/, z ośmiodniowem wypowiedzeniem liczy. 


Juliusza Carow na Smichowie 24, w Pradze. 


a Z a 


GN cj Z 1 _ Nosi 


GAZETA NARODOWA z dnia 14. Listopada 1868. 


> nai e R. Ap TĘ 


Obwieszczenie. 


Rada Zawiadowcza e, k. uprz. galie. kolei Karola Ludwika postanowiła dia zabezpieczenia budowy kolei żelaznej Z0 Złoczowa 


aż do rosyjskiej granicy koło Podwołoczysk, wynoszącej 15**/,,, mil rozpisać powtórne oddanie tejże budowy, jednak tym razem podzieloną 
na 8 części czyli losy, w drodze konkurencji za sumy ryczałtowe, i dni 
Gotowe projekta tej budowy mogą być przejrzane przez pp. oferentów w biurach podpisanej Dyrekcji ruchu w tutejszym dworcu do dnia 25. 
listo b. r. ponow 
Wee przejrzenie tychże, jako też dotyczących obliczeń, warunków i brulionu kontraktu w osobnym na ten cel przeznaczonym protokole, 
pp. oferenci własnoręcznie zatwierdzić mają. 
Roboty są obliczone jak następuje: 


: Roboty naziemae 
Roboty ziemne |, Sen mąte- 
z wyjątkiem Że-|rjału żelaznego, na- P 
Długość och konstru-|ziemnego i progó w Budynki | Suma 
kevi towych które w stos. miej- 
yj mostowyćh| zach oddane będa 
EE EEENENEENECNNEZNEANANANĄ 


złr. złr, Sir, złr, , 


G 335 946427 63220 16500 11026147 ||' 
534 M 346603 73710 83000 | 503313 


146 ; 413545 70250 86000 | 569795 

| 949 1175 563255 96970 | 297700 | 957925 

vi 1175” [1338-20 ją 350938 50520 12000 | 413458 

VI. |13384+20| 1543 180: 508271 70250 75500 | 654021 
VIL. 1543 |1715-15' : 437144 55980 29300 | 522374 
VIII. s | 405467 81940 | 353600 | 844007 


562.790 |] 953.600 [5,488.040 


gd 

Te sumy uważane być mają jako ryczałtowe „wynagrodzenie za wszystkie w projekcie do wykonania oznaczone roboty. 

Wskazane przestrzenie ze Złoczowa aż do granicy rosyjskiej koło Podwołoczysk muszą być do dnia 1. lipca 1830 roku zupełnie wy- 
kończone i do bezprzeszkodnego otwarcia ruchu przygotowane. ` ' , 

Pisemne oferty na budowę tych przestrzeni mają być majdałej na dnin 25. listopada b. r. do godziny 41. popołudniu w biurze podpi- 
Sanel Dyrekcji ruchu złożone. d 3 

Każda oferta może na więcej losów lub na całą przestrzeń opiewać, jednakowoż musi takowa zawierać na każdy los osobne ceny, za które przed- 
siębiorca takowy wybudować zamierza. - 

W ofertach musi być suma ryczałtowa, za którą oferent zamierza przedsięwziętą budowę wykonać, tak liczbą, jako też słowami dokładnie ozna- 
czoną, oraz wniesione oferty zaopatrzone być mają w 5'/, wadjum sumy, na jaką opiewają. | 

Wadjum może być złożone albo w gotówce, albo w papierach giełdowych, według kursu obliczonych, albo w asygnatach publicznych zakładów 
bankowych <a 

4 Panowie oferenci, którzy nie posiadają wiadomosci budowniczych, winni są wykazać biegłego w budowie kolei żelaznej pełnomocnika swego. ` ` 

Oferty, które od projektu albo też od postanowionych warunków zbaczają, albo które niniejszemu ogłoszeniu w jakibądż sposób nie odpowiadają, 
nie będą uwzględnione. - 

W ofercie musi być także wyraźżonem, że przedsiębiorca aż do rozstrzygnięcia, które najdalej na dniu 10. grudnia r. b. nastąpi, od 
oferty nie cofnie się. y re 

Otwarcie ofert nastąpi na dniu 25. listopada r. b. o godzinie 1, popołudniu w bierze Dyrektora ruchu we Lwowie, wobec zebranej komisji, 
na które pp. oferentów niniejszem zaprasza się. deg be: 
j Rada Zaąwiadowcza zastrzega sobie prawo odrzucenia wszystkich poczynionych propozycyj i w ogóle przy wyborze przedsiębiorców nie wiązać 
się niskością oferowanej ceny. 1 

We Lwowie dnia 10. listopada 1868. 


Dyrekcja ruchu c. k. uprz. gal. kolei żelaznej Karola Ludwika. 


fuudmachuug. | ` 


Der Berfoaltungarath ber k. k. priv. galiz. Carl-Lud wig-Bahn bat żur Siderftellung des Baues ber 15%/,, Melen langen BRah'tistrecke 
von Złoczów bis zur russischen Gränze bei Podwołoszczyska eine nenerlige Bauau8|dreibung befdloffen, pop mit bem Beifigen zur öffentli- 
nt Kenntnif gebraht mich, bag Me Hintangabe biejer Bauarbeiten niht Mie borber in zwei Streden, fonbern in aht Loofen im Goncurrenz wege gegen Pauschalbe- 
träge beabfihtigt mir, A 

Di! GO erliegen bis zum 25. November I. J. zur Ginfidt ber Offerenten bei ber unterzeidneten Betciebó-Direttion am Babnhofe in Lemberg bereit, 
unb irch über bie Ginfiftoname in biejelben fo tie in Die zugehórigen Berednungen, Bebingungen und in ben Bertragóentwurf ein girotatat geffibrt, in toelhem Me Gr- 
fdeinenden bie gejdhegene Polftónbige Kenutnifname bed Projeftes und ber bezogenen Beilagen zu beftltigen haben. 

Die Nrbeiten finb wie folgt bezanfdlagł : 


erbau exclusive 
der 8 Oberbau:Eifen= 
ve Der Bejftellung {Materialien und ber 
der Bee Sótotelen,weldje auf $odhban Summe | 


np ; etigneten dagerplde 
ten-Gonftructionen jen übergeben Wert, 
bw mmm 


tech (AW Wi. E 
Unterbau exclusi- ei 


in Gulden in Gulben fin Gulben|in Gulben 


II. 534 746 8484, 366603 T3710 83000 | 503313 
III. 146 949 | 8130, 413545 10250 860600 | 569795 
IV. 949 1175 9041:; 563255 96970 297700 | 957925 
Va 1175" |13384-20,| 6540% 350938 50520 12000 | 413458 
VI. |1338-+20:| 1543 | 8180, 508271 10250 75500 | 654021 
VII. 1543 |1715--15'| 6895, 437144 55930 29300 | 522374 
vi, |17154-15'|18674-9., | 6084, 405467 81940 | 353600 | 841007 
_„Bufjammen 161820. | 3911650 | 562790 | 958600 [5488040 


Diefe Beträge folen alB IPauschalentschidigungen fir ale im Projefte ur udfigrnng ebibent om chien Banherftellunaen Geltung haben. 
Die bejeidymeten Babnftrefen bon Złoczów bið jum Bläi: an bie rufifóe Grenze bet P odwotoczyska, ZE, 1. Juli 1830 in vollkommen 
betriebsfahizem Zustande hergestellt sein. 


ld Sgriftlihe Mnbote zur Mebername Des Bang Diejer Streden find bei der efertigten Betriebd"Dltettion bis längstens 25. November 1 Uhr Mittags 
cinzubringen, a 

„Gin Offert tann aud mehrere Sec oder bie gange Strede umfaffen, Jha migren bie Anbote für jebes ber Qoofe getuennt Iauten und find bie offerirten Pau 
fhalentfóäbigungen, um DA Bauten BE gg werben pelen, niht blog in Sifern, Jaen aud in Budftaben kat K 

Auh müffen bie Offerte mit einem 6%/, Wadium ep Betrageś jener Strede belegt fein, Dr toelche Sep Ofert lautet. ae Vadium tann Tepgeht im Haaren, 
ale aud in bórjefihigen Papieren nah bem Tagegturfe beredjnet oder auh in Grlagfdcinen eines Offentlidyen Banfinftitutes gelt Bet werden. 

Wéi bautunbige Offerenten haben ihren im Gifendagnbaufade Dt Zog Begomadtigie nambaft zu magen, ` 

Ynbote, welhe WUbteidjungen bon bem rojelte ober bon den feftgefegten Bebiugungen enthalten, ober telhe den SBef.immungen Meier Kunbmaduną in irgend einer 
Weife entgegen lauten, Gerben unberidfidtigt gelaffen. | 

Der Antragfteler bat big zu der längstens am 10. Dezember befannt zy gębenóch Cntfheidung im Worte zu bleiben. 

Die eingelangten Offerte toerben am 25. Nobember Radmittagó 1 Uhr im Bureau beg Hetriebd-Direftorg in Lemberg Fommifjionelt etoffnet. 

Die Offerenten werden Kiemit cingelaben, biefer Eröffnung Beigutoobnen. | | 


Der Berwaltungörath behält fig jebońj vor, bie gemadjten Antrdge and) Dante zurńdzutwejfen unb fig iberhaw.gt Bei der Wah! Der Unternehmet Don ber Buffer 


beð Anbotes allein "001 befttmmen zu laffen e i 
temberg am 10. Słobembet 1868. detrieds-Direftion der 6. 6. prin. galiz. Cat-Cudwig-=Hadn. 


1 


5 
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GAZETA NARODOWĄ z dnia 14. Listopada 1868. 


7 Przesiroga. E z realnością w Rohatynie jest | L. 3706. Fe: e Nakładem księgarni 
Pan we. Stroh, Se we Lwo: Apteka do nth volge 7 WE Obwieszczenie A Ss — 
wie, przy Wałach Hetmańskich, tłumaczy | u Właściciela A. Mrówogydskiogo. 2992 1 e J. K. ŻUPANSKIEGO w Poznaniu: 


się, że mnie nie zna. Ja wprawdzie wolał- 
bym go nie znać — lecz dnia 26. paździer- 
nika b. r. 0 11. godzinie przedpołudniem, 
eskontujać W kantorze p Jakóha Stroh 40 
sztuk kuponów od akcyj kole: lwowsko- 
czerniowieckiej, poznałem go, a we trzy 
dni potem, gdy dupłsty po 2 złr. za każdy 
kupon uiścić zie ch*ini, poznałem go le- 
piej, a Bajdokłądniej dzisiaj, gdy mus sta” 
nowczo tej dopłaty dlatega odmówił. że 
postępowanie jego publicznie ogłosiłem. 

Aby pamięć p. Jakóba Stroh wzmocnić, 
a P, T. publiczność przed niekorzystnem 
eskontowaniem tym kantorze przestrze- 
gać, pozwolę sobie tę przestrogę rotydzień 
powtórzyć. 3048 1-1 

Lwów d. 18, lstopada 1868 

Władysław Mamawakt, 


Świeże zniżony Cema ma ix 


Magister i asystent farmacji 
znajdą natychmiast umieszczenie w jednej 
z aptek pa prowincji. Raczą się zgłosić 
pod adresem: K, O. apteka pod Słoriem 
we Lwowie. Wm "= 3051 1—3 


Uwiadomienie. 


Wys. ©. k. ministerjam wojny zarzą- 
dziło w celu zabezpieczenia jednej czę- 
ści na rok 1869 przypadających potrzeb 
w gotowych ubiorach zał twienie w drodze 
oferiowej, i tak: co do ciemno-nieb eskich 
bluz, pantalonów dla infantecji i sukiennych 
Bpodni, bielizny męzkiej i trzewików. 

Dokładne uwiadomienie w tym wzgłę 
dzie jest w czasopismie urzędowej Gazety 
Lwowskiej z dnia 9. listopada 13868 1. 258 
uwidocznione, gdzie warunki dostarczania 
wspomnianych przedmiotów, jakoteż for- 
mularz oferty sa wykazane. Opieczętowane 
oferty i potwierdzenia depozytowe na zło- 
żone wadja należy osobno ,zakuwertowane 
najdalej do 10. grudnia 1868 dwunastej 
godziny w południe bezpośrednio do Wys. 
c. k. ministerjam wą ny podać. 349 1-3 


Odnośnie do edyktu c. k. sądu Ty- 
czyńskiego z dnia 6. czerwea 1867 nr. 1470, 
podaje się do publicznej wiadomości, iż 
uchwałą sądu tutejszego z dnia 22. pa 
żdziernika 1868 nr. 3706, pan Maurycy Szy- 
manowski (ojciec) właściciel dóbr Słocina- 
Od nadanej mu funkcji kuratorskiej nad je-, 
go, w skutek uchwały c. k. sądu obwodo- 
wego ddto Rzeszów 21. czerwca 1377. nr. 
2906 za marnotrawcę uznanym synem, pa- 
nem Maurycym Szymanowskim, uwolnio- 
ny, i na miejsce jego C. k. notarjusz, pan 
Jan Pogonowski w Rzeszowie, kuratorem 
dla wspomnianego pana Maurycego Szyma- 
nowskiego (syna) mianowany został. 

Tyczyn dnia 2. października 1868. 


C. k. sedzia powiatu 


2940 3-3 Hójtich. 


Glówna wygrana 


250.000 zir. 


przy nastąpić mającem na dniu i. gru- 
dnia b. r. wielkiem losowaniu kapi- 
tałów pożyczki premiowej, założonej i 


wyjda w końcu bieżąceyo roku następujące dzieła: 


Bolesławita, Dziadunio. Obrazki współczesne. 

Zawadzki Władysław, Czerwona Ruś, z drzeworytami kompozycji Juliusza Kossaka. 

Pamiętniki Pana Kamertoma L. P, w 3 częściach, około 50 arkuszy druku w cenie Zus tal. 

Żywot ap iatnza Jablonowskiego, hetmana, z francuzkiego tłumaczone, w 4 czę- 
ciąch, tal. 


KF Wszystkie księgarnie lwowskie przyjmują 
- zamówienia. 2928 4—6 


EHE AN D EL 


Wladyslawa Boczkowskiego 


przy placu św. Ducha we Lwowie, utrzymujący główny 
skład komisowy z ces. król. nadwornego handlu 


PIOTRA HEFERA w Wiedniu, 


3044 1—100 Od c. k. Komendy Jeneralnej warantowanej przez c. k rząd austrja- $ o 
Lë de D ` cki zi ren 1864, wynoszącej 420 tnilio- zaleca wyborne gatunki z tegorocznych zbiorów 
składu fabrycznego. a nów 983.000 guldenów. 2901 3-10 d iwel hińskiej karawanowej 
t nyel wyrobó 00. dal. główna wygrana. Między 400000 wygranem: jest wy- praw D J d J A 
optycznych yro w Najnowsze przez książęcy bran- sokich wygranych 20 po 250.000, 10 po ; KE EE LI" EE A "m" D 4 


funt ciężkiej wagi wiedeńskiej po złr. 3, 4, 4.50, 5 i 6. 


J. FEIGLSTOCK 


przedtem Neuhófer & Feiglstock w Wiedniu 
verlängerte Kiirntnerstras-e Nr. 51. 
vis-a-vis dem neuen Opernhaunse, 


szwieki rząd krajowy zoręczone 
wielkie losowanie pieniężne 

w kwocie jednego miliona 232 300 tn- 

larów  siostarcza 19.600, wygranych 


220 000, 60 po 200.00, 81 po 150.000, 
2) po 50000, 20 po 25.000, 121 po 
20.000, 90 po 15.040. 17i po 10.000. 
352 po 5000, 432 po 2000, 783 po 1000, 


1 okulary Wiata lub róg Opawie z Tajl pazemi pe- AE 4 ET € Zo Te VW Zä? E m i 155 2u., jako 7 rt: 6 
riskopicznemi szkłami, wypukłe job wkięstu zir. 1.20 s g 20.00, LO, 5 j wota każdego wyciągniunega losu. f 2861 6—9 
d okula ry zwana Diese" 9, ai 2.50 5000, 4000, 3000. 2500. 1500, następnie 100 Żadna z pożyczek loteryjnych nie F. WW ERT EE EEIE d Me | 
E Zare Ru Sc ka po 100, 146 po 400, 197 po 200, 275 po | nastręcza tyle wsdoków wygrania, jak į 
lokulary srebrna . . . - zir 3.50 | 100, 12.555 Die? itd., które > Sp Za | powyższa, a każdemu muadarza gie W" WW a e Gl ua i EUs 
l lornetka rogowa. - złe. 1.— racym przypaść miązą, Wielkie to lo ' sposobność 0 małej wkładce wygrać Za 
1 lornetka szyldkretowa, , , APRO TE cj ae uda y i PFa d G 
Ar ST k 5 : z sowanie. jest nader zajmująco ułożone, 250.009 zir. 3017 1—6 
H "nc w” WE Ze Le gdyż bedą w niem jedynie WY STATE Jeden los z numerem serji i wygra- fa b ry k anci KAS OGN l OTRWAŁYCH 
1 detto Dei w stalowej „ zir. 1.50 ciągnione ; zaś wediug urzędowego pla- nej kosztuje 2 złr., 3 losy 5 złr., 7 io- — r H 
i a o oprawny . . CR Be EN zostanie kapitał zakładowy za Wé sów 10 złr. w. a. w banknotach. że sławnym amerykańskim zamkiem, 
1 detto w złota oprawy . . . . . . str. 16— cą ciągnienia wygranych w przeciągu Zlecenia łaskawe wykonnją się za trz i wn j a Galicji i kowiny u 
Por ëektf ten traind qchromatyczne ` miesięcy spłacony. przesłaniem należytości niezwłocznie i utrzymają główny skład di Iëitdebukitatier 


czarno-lakierowane ad zir. 1—1 m 
detto w oprawce skórzanej ed złr. 9.— (S 
detto w opraw. z kości słón. ad ztr. 12— f F 
Dalowidy najlepszego gatnnku ar, 6—4.4 
Perspoktywy polowsś i artyleryjskie 
po ztr. 24.— i 23.— 
Mik raoskopy, lupy. rajscajgi, płynamierze, 
termamstry, barometr ý itd itd. 
pa najnizszych cenach. 
Zamówienia z prowincji uskuteczniają się natych- 
miast za pohranieni pocztowam, a nieodpowiednie przed- 
mioty bywają wymieniane ifa 4nne. 


w 
Tapioka 
Pa. Groult Jeune 
w Paryżu, rue Ste Apolline, 12. 

Tapioka czysta i nsturalna nie jest by- 
najmniej laksratwem, ale pokarmem, po- 
siada ona wlasnosci hygieuiczne uznane i 
poświstczone przez doświadczonych leka- 
rzy. Ale nie masz substancji, służącej do 
pożywienia, którąby była łatwiejszą do 
podrabiania i podrabianą z takim pocho- 
pem, jak Tapioka P. Groult w Paryżn u- 
przedza publiczność, że jego prodąki sprze 
dawany jest pod tytułem: „Tapioka Groult 
Jeune“ i że on daje rękojmię za jej 
czystość i prawdziwość. 2830 2—9? 

Skład we Lwowie jedynie w aptece 
p. Piotra Mikolasza. 


Najbliższa ciągnienie nastapi już w 
dniach 40. i 1i. graduia 1868. 
:/ iosu oryg. państwowego kosztuje 
1 ae, 75 eùt wf, jo 8.50, JĄ Talr. 
Wysoka władza dyrekcyjna oddał» 
uam główną sprzedaż tych orygina nych 
losów państwowych. Aby zatem ułatwić 
każdemu bezpośrednie nabycie onych, będziemy 
nawet najmniejsze polecenia, do których od 
powieduia kwota w austrjackich bank- 
notach załączona bedzie, na wszystkie 
strony mitychwiest uskuteczniać, Każdy 
uczestnik otrzyma od nas oryginalne lo- 
sy państwowe, zaopatrzone Łerbem pań - 
stwowym, a do każdego zamówienia 
dołączamy bezpłatnie plan ' urzędowy. 
Naszych klientów zawiadamiamy za po- 
mocą urzędowych wykazów ciągnienia 
bez wsz”lkie o zawezwania natychmiast 
o razultącie, i przesyłałoy wygrane jak 
najrzetelniej; również możemy w sku- 
tek naszych rozgałęzionych stosunków 
przekazać wypłatę onych na wszystkie 
większe place Austrji.  Upraszamy 
o jak najspieszniejsze bezpośrednie vad- 
ayłanie poleceń, a braz upewniamy o 
najstaranniejszem wykonaniu takowych i 
o jak majrzetelniejszej zawsze usłudze. 
3050 1—4 S. Steindecker et Comp. 
Baak- und Wechsel: Geschäft in Hamburg. 


Uprzywilejowany austrjacki 


W interesach pożyczek ma zastawy papierów w Banku Narodowym wchodzą w życie od dnia 9. listopada 1868 w kasach bankowych 
w Wiedniu, itastępnie: w Bernie, w Bielsku, Graca, w Hermaastadzie, 


sumiennie, po uskntecznionem ciagnie- 
niu rozsyłają sięlisty wygranych każde. 
mu udział biorącemu bezpłatnie, wygrane 
zaś wyplacaja sie natychmiast. Uprasza 
się zatem o udawanie się wprost do 


J. Breycha 


Handlungshans in Frankfurt am Main, 
vrogs" Friadherverstrasse 41, 


Ld r 
Pies legawy 
dobrze tresowany w 3ciem 
polu jest z wolnej ręki w domu pod 
Nr. 447/,2. piątro naprzeciw e. £. Sądu 
karnego do sprzedania. 3046 2—2 


Dobra Dydiatycze 


w obwodzie Przemyskim, 1 mila od stacji 
kolei w Sądowej Wiszni, mające przestrze- 
ni pola ornegu 520 morgów, łąk 90 mor- 
gów, sadu 15 morgów, lasów 630 morgów, 
budynki murowane, dom mieszkalny pią- 
trowy, są z wołnej ręki do sprzedania. — 
Bliższa wiadomość u właścicielki w Dy- 
diatyczach, poczta Sądowa Wisznia 2942 3-5 


Arnolda Wernera 


we Lwowie, ulica Niższa Ķarola Ludwika Nr. 4 i 5. | 


Szczęście !! Jeden milion 222.700 tal. 


gotowka w srebrze 


do podzielenia na 19.600 wygrywających w kwotach zir. 175.000, 103.000, 20.000, 
35.000. 2 po 174.500, 2 po EL.000, Ż p> 10.500, 2 po 8.750, 3 po 7000, 3 po 5.250, 5 
po 3.500, 13 po 2.625, 105 po 1.750 itd. itd.,w które ubosażona jest krajowa loterja przez 
książecy brunświceki rząd zagwarantowana. Wszelkie wygrane wypłacone będą nie- 
zwłocznie po rozstrzygnięciu wotówka, a każdy ciągniony los musi otrzymać bezwarun - 
kowo jedną z powyżej wymienionych kwot. Uiąguień będzie tylko 6 wszystkiego, z 
których pierwsze | 

już na dniu 10. i 11. najbliższego miesiąca "RQ 

nastąpi. Udział biorący w tej loterji, stosunkowo do szansy zysku, ryżykowaliby bardzo 
mało, eały bowiem los oryginalny (nie promesa) kosztuje tylko 7 att, pół iosa 
oryg. 3% zir., czwarta część losu I złr. 75 et, które za madesłaniem należytości do 
najodleglejszych miejsce rozayłają się. MOTO Gerda? 

Kto zatem podać chce rekę szczęściu, tanim kosztem przychodzycć do tego a rze- 
telnie i uczciwie, niech raczy przesłać ziecenie niezwłocznie do upoważnionego, roz- 
syłaniem losów trudnigeego się domu handlowego pod adresem 29 6—? 


Grosshandlungshaus 
von Gustav Schwarzschild in Hamburg. 


ank Narodowy. 


w fInsbruka, we Klagenfarcie. w Krakowie, w Kronsiadzie, 


we Lwowie, w Lincu, w Ołomuńca, w Opawie, w Peszcie, w Pradze, w Temeswarze i w Tryeście, następujące zwiany : 


1. 


Bank narodowy daje pożyczki we wszystkich wymienionych kasach bankowych : 


na wszystkie OBLIGACJE powszechnego długu państwowego — na listy zastawne dóbr państwowych — na obligacje indemnizacyjne 
wszystkich. krflesty i.krajów — na obligacje węgierskiej pożyczki kolejowej — na obligacje tyrolskiego, salcburgskiego, kraińskiego długu krajowego, 
jako tęż galicyjskiego. długu krajowego z r. 1866 — następnie obligacje pożyczki gminy miasta Wiednia ; 
e na AKCJE c. k. uprz. austr. Zakładu kredytowego dla handlu i przemysłu — Towarzystwa niższo-austrjackiego eskontowego — trjesteńskie- 


go Banku handlowego — peszteńskiego węgierskiego Banku handlowego — morawskiego Banku eskontowego — kolei północnej Ferdynanda — kolei 
państwowej — kolei południowej — kolei cesarzowej Elżbiety — galicyjskiej: kolei Karola Ludwika — uprzyw. czeskiej kolei połączającej — kolei aus- 
sig-cieplickiej — gradecko-kofiachskiego Towarzystwa kolejowego i górniczego — Towarzystwa kolei i kopalń węgla w Wolfsegg i Traunthal — kolei tur- 
nawsko kralupsko-prazkiej — Towarzystwa kolei z Barcs do Wänfkirchen — austr. Towarzystwa żeglugi parowej na Dunaju — austrjackiego Lloyda — 
wiedeńskiego Towarzystwa akcyjnego młynów parowych — powszechnego austr. Towarzystwa gazowego — austr. Towarzystwa akcyjnego oświetlenia ga- 


zem — budzińsko peszteńskiego Towarzystwa akcyjnego moat łąńcuchowego — i prazkiego Towarzystwa przemysłu żelaznego; 

na LISTY ZASTAWNĘ upsz, austr. Banku narodowego — galic. krajowego Zakładu kredytowego — galicyjskiego akcyjnego Banku Hi- 
potecznego — węyierskiezo ziemskiego akta lu kredytowego — peszteńskiego węgierskiego Banku handlowego — powszechnego austr. ziemskiego 
Zakładu kredytowego — Banku hippżeczuego królestwa czeskiego — austr. Banku hipotecznego — i styryjskiego Stowarzyszenia kasy oszczędności ; 

na OBLIGACJE PIERWSZORZĘDNE kolei cesarzowej Elżbiety — austr. kolei państwowej — kolei północnej Ferdynanda — kolei 
głognickioj — uprz. czeskiej kolei zachodniej — południowo-północno-niemieckiej kolei połączającej — kolei Karola Ludwika — gradecko-kóflachskie- 
go Towarzystwa kolejowego i górniczego — czeskiej kolei północnej — kolei z Bares do Fiinfkirchen — Towarzystwa żeglugi parowej ra Dunaju — 


austrjackiego Lloyda — pragskiego Towarzystwa przemysłu żelaznego — i peszteńsko-budzińskiego Towarzystwa akcyjnego mostu łańcuchowego ; nakoniec 
na LOSY kredytowe. Towarzystwa żeglugi parowej na Dunaju. kb 
2. Tytułem pożyczki będa aż do dalszego rozporządzenia 


a) na austrjackie i węgierskie papiery państwowe, na efekta krajowychi gminnych długów, na listy zastawne i na obligacje pierwszorzędne . 80Y, 
b) na akcje kolei żelaznych i Towarzystw żegługi parowej PE Zuo: s A . 5 : . A s . . + 75, 
c) na akcje wszystkich innych przedsiębiorstw przemysłowych ` e e s , ; / z SÉ, „PR , l OK 


wartości kursowej efektów dawane. 

3. Pręnotacja obligacyj indemnizacyjnych na imię Banku już nie jest więcej potrzebną. 

4. Stope procentową w interesach pożyczkowych ustanawia się obecnie na Ai 84. 

5. Oprócz przypadających procentów i należytości w kwocie 1 złr. w. a. za każdą w ogóle dopuszczalną Wymianę zastawu, nie opłaca się ža- 
_dnej innej jakiegokolwiek rodzaju należytości. 

6. Pożyczki będa także i we Wiedniu w kwotach od 400 złr. dawane. 

7 Najkrótszy termin, na który pożyczki dawane lab przydłażane będą, i od których procenta nawet przy wcześniejszem wykupnie 
„zastawu niezbędnie opłacone być muszą wynosi ośm dni. 

i 8. Jeżeliby podczas terminu pożyczkowego lub prolongacyjnego wartość karsowa jednego z zastawionych efektów o 5%, spadła, natenczas dłużnik 
pożyczkowy obowiązany bez poprzedniego wezwania najdalej w przeciąga dwóch dni wymagany dodatek do zastawu, albo też zwrot pożyczki 
uiścić, w przeciwnym bowiem razie użyje Bank prawa sprzedaży, przysługującego mu wedle $. 38. regulaminu. 

2. Bank narodowy uważa właściciela rewersu zastawniczego, przez Bank wystawianego, jako uprawnionego do zrobienia 
| szczalnej zmiany z zastawem, jakoteż do wykupienia tegoż. 
4 Przytem Bank narodowy nie ręczy za prawdziwość potrzebnych do tego podpisów. 
(b W WIEDNIU, dnia 4. listopada 1868. 


Pipit , 


gubernator banku 


każdej w ogóle dopu- 


Ladenburg, 
dyrektor banku- 
4990 3 -3 
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